
Stefan Misiaszek 
przewodniczącym CKKP

W Komitecie Centralnym 
PZPR odbyło się wczoraj ple­
narne posiedzenie Centralnej 
Komisji Kontroli Partyjnej. W 
posiedzeniu uczestniczył I se­
kretarz KC — Edward Gie­
rek.

W związku z przejściem Ze 
nona Nowaka do pracy dyplo 
matycznej — Plenum zwolni­
ło go z funkcji przewodniczą­
cego CKKP. Na przewodniczą 
cego Komisji wybrano Stefana
Misiaszka dotychczasowego 
wiceprzewodniczącego CKKP.

Na posiedzeniu przedstawić 
no sprawozdanie z działalnoś­
ci organów kontroli cartyjnej 
w latach 1969 — 1970.

W dyskusji zabrał głos E.
Gierek. (PAP)

Rekordowy 
eksport węgla

Rekordowo zapowiada się 
bieżący rok pod względem eks­
portu węgla kamiennego. We­
dług przewidywań, w 1971 r. 
wyeksportowanych zostanie co 
najmniej 30 min ton (wobec 
28.8 min ton w roku ubiegłym). 
Będzie to więc największy je­
dnoroczny wywóz naszego wę. 
gla.

Polski węgiel cieszy się na 
rynkach światowych dobrą mar 
ką i jego eksport mógłby być 
jeszcze wyższy. W pierwszej 
jednak kolejności musimy w 
pełni zaspokajać potrzeby kra 
jowe: ludność i gospodarkę, a 
rosną one stale.

Eksport węgla jest wysoce 
opłacalny. W ogólnych oblo­
tach naszego handlu zagranic? 
neco sięga on oknło 30 proc.

Nasz węgiel dociera w br 
dro?a lądową i morska do po­
nad 30 krajów, w tym również 
do dalekiej Japonii.

Oprócz węgla eksportujemy 
również koks. W tym roku pla 
ny eksportowe tego cennego 
surowca przewidują jego wy­
wóz w wysokości ponad 2 min 
ton. (PAP)

Otwarcie stałej ekspozycji
w Pałacu Kultury 
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ZMP —źródło żywej tradycji
Czas wykazał, że w historii ruchu młodzieżowego w na­

szym kraju Związek Młodzieży Polskiej wyróżnił się bojo- 
wością, zaangażowaniem, a także skromnością i znacznymi 
osiągnięciami w budownictwie kraju; wychował też oddane 
i ideowe kadry działaczy politycznych i społecznych, stwo­
rzył dobre wzory i tradycje pracy dla dzisiejszych młodzie 
żowych związków — powiedział I sekretarz Komitetu Wo­
jewódzkiego PZPR w Poznaniu Jerzy Zasada, otwiera­
jąc wczoraj w Sali Tradycji Ruchu Młodzieżowego w Pa­
łacu Kultury stałą ekspozycję działalności ZMP w Wielko- 
polsce.
Na uroczyste otwarcie tej 

Wystawy przybyli licznie byli 
działacze ZMP, aktyw politycz 
ny i społeczny naszego regio­
nu. Wśród uczestników był 
m. in. przewodniczący Zarzadu 
Głównego ZMS Andrzej Ża­
biński.

Tradycje ZMP- jej ideologię 
i wkład w budowę zrębów 
socjalizmu w Polsce przypom­
niał pokrótce sekretarz Woje­
wódzkiego Komitetu Frontu 
Jedności Narodu Jan Ne- 
moudry.

Następnie obecni obejrzeli 
ekspozycję pamiątek ZMP z 
okresu istnienia związku w la­
tach 1948 — 1956. Komisja 
Historyczna Wojewódzkiego 
Komitetu Współpracy Organi­
zacji Młodzieżowych, przy

Samorząd HCP szuka 
trafnych rozwiązań
Model własnych, fabrycz 

nych zachęt materialnych 
do lepszej i wydajniejszej 
pracy stworzono w zakła­
dach Cegielskiego. Walna 
to zasługa tamtejszego Sa­
morządu Robotniczego, 
który aktywnie uczestniczy 
we współzarządzaniu HCP. 
Jakie zastosowano metody, 
jakimi środkami postano­
wiono oddziaływać na za­
łogę? Odpowiedź na te py­
tania — na str. 3 w arty­
kule pt. ,.W poszukiwaniu 
trafnvch rozwiązań”.

Jest to kolejna publikacja 
naszego dyskusyjnego cyklu 
pt. ,,Samorząd robotniczy w 
zakładzie”

• Ogólna ocena - pomyślna
• Potrzeba umacniania równowagi

Konferencja u rzecznika prasowego rządu 

na temat sytuacji finansowej kraju

Finansowa sytuacja kraju — oto temat, który był przed, 
miotem konferencji zwołanej 26 bm. przez rzecznika praso­
wego rządu — Włodzimierza Janiurka. Aktualną ocenę sta­
nu finansowego państwa przedstawił minister finansów — Jó­
zef Trendota.

U progu bieżącego roku — 
wiadomo — podjęto różne de­
cyzje na rzecz poprawy wa­
runków bytu ludności, które 
bardzo poważnie dodatkowo 
obciążyły bilans finansowy i bu 
dżet państwa. Utrzymanie — 
przy tych obciążeniach — rów 
nowagi finansowej kraju sta­
ło się więc zadaniem pierwszo­
planowym. Dokonana ostatnio 
kolejna analiza i ocena sytua­
cji wykazuje jednak, że stan 
finansowy państwa przedsta­
wia się na ogół zadowalająco. 
To samo odnosi się do sytua­
cji w zakresie równowagi pie. 
niężno-rynkowej, choć jej 
obraz nie we wszystkich punk­
tach jest jednolity.

Na koniec maja br. osiągnię­
to równowagę budżetową, pod 
czas gdv w ciągu pierwszych 4 
miesięcy br. utrzymywał się 
pewien deficyt budżetowy.

współudziale Muzeum Ruchu 
Robotniczego w Poznaniu, 
zgromadziła pokaźną liczbę 
zdjęć (np. ZMP przy pracy, 
na zajęciach szkoleniowych, 
działacze itp.), odznaczeń, pro 
porczyków, dokumentów, 
dyplomów- instrukcji, odezw, 
pism

Wystawę można zwiedzać 
codziennie przed oołudniem. 
w godzinach od 10 do 14. W 
sali ekspozycyjnej będą si? 
odbywały np. zajęcia z wycho­
wania obywatelskiego, uro­
czystości. czy spotkania mło­
dzieży. (mb)

Co jedzą kosmonauci?
Dziennik „Sowietskaja Rossija** 

zamieści! obszerny artykuł poświę­
cony odżywianiu się trzech radziec 
kich kosmonautów, którzy znajdu­
ją -się na pokładzie stacji orbitalnej 
„Salut'*. Autor artykułu dr W. Du- 
pik pisze, że kosmonauci G. Dobro 
wolski, W. Wołkow i W. Pacajew 
spożywają codziennie 4 posiłki. Po­
nieważ będą oni przebywali w Kos 
mosie dłużej niż inni kosmonauci 
uznano że ich pożywienie powinno 
być bardziej urozmaicone i smacz 
ne, niż w poprzednich lotach. Na 
pokładzie „Saluta** zainstalowano 
niewielki piecyk, aby członkowie 
załogi mogli spożywać gorące po­
trawy.

Pierwsze śniadanie kosmonautów 
składa się zazwyczaj z chlcba, cie 
lęciny, słodyczy i kawy. Drugie na­
tomiast z ozorków, kiełbasy i twa­
rogu. Na obiad kosmonauci spoży­
wają ryby barszcz, mięso, chleb, 
ciasta i sok z czarnych porzeczek.

Żywność przygotowana dla trzech 
kosmonautów została w specjal­
nych plastykowych pojemnikach 
zptbąazynowana na pokładzie sta­
cji orbitalnej ,.Salut" jeszcze przed 
wstrzeleniem lei 19 kwietnia.

PAP f

Sprawiło to ograniczenie nie­
których wydatków.

Dobre wyniki ekonomiczne 
osiągnęły np. przemysły: lekki, 
spożywczy’ czy chemiczny. Niż­
sze tempo wykazują niektóre 
branże przemysłu maszynowe­
go i ciężkiego — co wiąże się 
przede wszystkim z przekracza 
niem planowanego poziomu 
kosztów produkcji wielu wyro­
bów’, a także ze stratami z ty­
tułu złej jakości części artyku­
łów’, nadmiernymi zapasami 
itp. Tego typu straty są nie­
stety — powiedział min. J. 
Trendota — plagą niektórych 
przedsiębiorstw i branż. W ska 
li gospodarki narodowej sięga­
ją one kilku miliardów złotych. 
Radykalne ich obniżenie umoż. 
Uwiłoby przeznaczenie dalszych 
środków na poprawę warun­
ków życia społeczeństwa i na 
szybszy rozwrój gospodarki.

Dochody budżetowe od go­
spodarki nieuspołecznionej, 
pozarolniczej kształtują się w 
zasadzie zgodnie z planem. W 
polityce podatkowej w stosun 
ku do tego sektora podejmu­
je się kroki, których celem 
jest dalszy wzrost dostaw to­
warów i usług świadczonych 
przez drobne zakłady. Wpro­
wadzone zostaną ulgi związa­
ne z zatrudnieniem dodatko­
wych pracowników i szkole­
niem uczniów w zakładach 
rzemieślniczych.

Przechodząc do omówienia 
sytuacji pieniężno-rynkowej, 
min. J. Trendota podał, że ob­
serwuje się w tym zakresie 
pomyślne zmiany. Przy utrzy

Pracowity dzień 
na „Salucie"

W sobotę o godz. 8.04 czasu 
moskiewskiego kosmonauci G. 
Dobrowolski, W. Wołkow i W. 
Pacajew zakończyli 20 dobę 
lotu kosmicznego na orbicie 
okołoziemskiej.

Program kolejnego dnia pra­
cy załogi pilotowanej stacji or­
bitalnej „Salut” przewidywał 
realizację eksperymentów na­
ukowo-technicznych. Kosmo. 
nauci dokonywali rejestracji 
intensywności cząstek nałado­
wanych i widma jąder cząstek 
kosmicznych w przestrzeni ko­
smicznej .

Załoga stacji kontynuowała 
eksperymenty’ w dziedzinie po-j 
miarów wielkości tankowych 
dawek radiacji. Równocześnie 
przy pomocy aparatury umiesz­
czonej na zewnętrznej części 
korpusu stacji prowadzono re­
jestrację strumienia cząstek wy 
sokich energii.

Kosmonauci kilkakrotnie wy 
konywali różnorodne ćwiczenia 
fizyczne i dokonywali kontroli 
lekarskiej. Stan zdrowia wszyst 
kich członków załogi jest do­
bry.- Systemy pokładowe stacji 
„Salut” działają normalnie.

PAP

Zachmurzenie umiarkowane, miej 
scami niewielkie. Skłonność do 
burz i przelotnych opadów. Tempe 
ratura maksymalna od 24 st. na 
północy do 26—28 st. na pozostałym 
obszarze. Wiatry słabe z kierunków 
południowych.

mującym się stosunkowo wy­
sokim tempie wzrostu docho­
dów ludności pozarolniczej, 
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Rzeki na idicac^i Bombaju

Największe w ciągu ostatnich 
85 lat opady deszczu zanoto­
wano ostatnio w Bombaju 
(Indie). Ulice miasta zamieni­
ły się w rwące potoki. Wiele 
mieszkań zostało całkowicie 

zalanych.
CAF — telefoto

Z Wietnamu
Sukcesy partyzantów
Amerykański rzecznik woj­

skowy w Sajgonie przyznał, 
że w nocy z piątku na sobotę 
partyzanci pęłudniowo-wiet- 
namscy zaatakowali bazę 
wojsk USA Carroll, położoną 
w pobliżu zdobytej niedawno 
przez partyzantów dużej bazy 
reżimowych wojsk artyleryj­
skich — Fuller. W bazie 
Caroll eksplodowało szereg ra 
kiet.

Siły wyzwoleńcze, które zdo 
były bazę Fuller w czasie 5- 
dniowych wa*lk o ten punkt 
strategiczny, zestrzeliły 25 sa­
molotów i helikopterów. Bro­
niący bazy batalion nieprzy­
jacielski został zdziesiątkowa­
ny. Wzięto do niewoli wielu 
jeńców i zdobyto znaczną ilość 
sprzętu wojskowego

Obecnie partyzanci południo 
wo-wietnamscy coraz bardziej 
wzmagają działania ofensyw­
ne w prcwincji Quang Tri. 
Zdobycie bazy Fuller, uważa­
ne za poważny sukces z punk 
tu widzenia strategicznego, 
pozwala na większą swobodę 
w działaniach jednostkom pa­
triotów na terenie prowincji.

; Pomoc dla Izraela
Przebywający w Tel Awiwie do­

radca Białego Domu do spraw ży­
dowskich, Max Fischer oświad­
czył, że Stany Zjednoczone udzie­
lą w tym roku Izraelowi pomocy 
finansowej w wysokości 500 min. 
dolarów.

W tym roku - 63 statki
Polskie stocznie zbudują w hr. 

63 statki o łącznym tonażu 584 tys. 
BWT tj. o 13 proc, więcej niż w 
uh. roku. Na eksport przeznacza 
się 2'3 produkcji. Odbiorcami pol­
skich statków są armatorzy 11 
państw.

PCK dla Indii
PCK przekazał dla indyjskiego 

Czerwonego Krzyża 100 litrów 
szczepionki przeciwko cholerze 
oraz większą ilość antybiotyków.

0 lepszy program TV
W Warszawie zakończyła się 2- 

dniowa narada przewodniczących

Za wybitne osiągnięcia techniczne

Wojewódzkie nagrody NOT
W poznańskim Domu Technika, w obecności reprezentan­

tów środowisk technicznych oraz przedstawicieli władz, od­
była się wczoraj uroczystość wręczenia dorocznych Woje­
wódzkich Nagród NOT zą wybitne osiągnięcia techniczne ro­
ku 1970. Spośród zgłoszonych do oceny 63 prac zespołowych 
i indywidualnych jury — obradujące pod kierownictwem wi­
ceprzewodniczącego Komitetu Nauki i Techniki, prof. dr. inź. 
Zbigniewa Jasickiego — nagrodziło 9 prac, a 4 następne wy-
różniło.
Nagrodę zespołową I stopnia 

(40 000 zł) zdobył zespół pra­
cowniczy POM w Opalenicy w

Dodatkowe 
towary na rynek

Rzeszowskie zakłady elek­
tromechaniczne „Zelmer” dos­
tarczyły w br. na rynek 175 
tys. odkurzaczy, 22 tys. fro­
terek oraz 8800 elektrycznych 
suszarek do rąk. Do końca 
czerwca z ponadplanowej pro 
dukcji rynek otrzyma m. in. 
jeszcze 10 tys. odkurzaczy i 
ponad 2 tys. froterek.

200 tys. par obuwia jugo­
słowiańskiego zakontraktował 
dodatkowo „Skórimpex”. Kon 
trakt, którego realizacja na­
stąpi w II półroczu br., obej­
muje głównie pantofle dam­
skie wyjściowe, wizytowe itp. 
w najmodniejszych fasonach.

W tym roku znajdzie się w 
naszych sklepach blisko pół 
miliona par obuwia z Jugosła 
wii. Większość dostaw — w 
III kwartale. Ponadto spro­
wadzamy w tym roku 1,3 min 
par obuwia z Węgier oraz 
1 min par z Czechosłowacji.

PAP

A. Moro uda się 
do Moskwy

Jak podaje agencja ANSA, 
w Rzymie podano oficjalnie do 
wiadomości, że minister spraw 
zagranicznych Aldo Moro zło­
ży wizytę oficjalną w Związku 
Radzieckim w dniach 5—12 
lipca-br. (PAP)

radiofonii i telewizji krajów socja 
listycznych. Celem narady było 
dalsze zacieśnienie współpracy 
programowej i technicznej.

Sezon w Zakopanem

PAPRAWOłNFWtTEl EFONEAA

W sobotę w Zakopanem i naj­
bliższej okolicy bawiło już ok, 30

urUNE/A' PAP

tysięcy wczasowiczów. GOPR roz­
począł ostre dyżury we wszystkich 
schroniskach górskich, a więc roz­
począł się sezon letni — szczyt tu­
rystyczny roku w Tatrach. Duży 
ruch panuje na przejściach gra­
nicznych Tatr, Zjechało tu również 
wielu turystów zagranicznych z 
Austrii, NRD, Węgier, Wielkiej 
Brytanii, Włoch i ZSRR oraz z 
państw skandynawskich.

RAD
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składzie: Marian Domański, 
Jerzy Sięg, inż. Franciszek Woź 
niak oraz współpracujący z ni­
mi dr inż. Tadeusz Sęk z In­
stytutu Mechanizacji WSR w 
Poznaniu, za skonstruowanie 
maszyny do zbioru, prasowania 
i samoładowania objętościo­
wych produktów rolnych;

Nagrody zespołowe II stop­
nia (24 000 zł) zdobyły:

— Zespół pracowniczy Cen­
tralnego Laboratorium Przemy 
siu Ziemniaczanego w Pozna­
niu w składzie: dr Leonard Mię 
żyński, inż. Bogusław Nowicki 
oraz Włodzimierz Iwanowski, 
za opracowanie technologii pro 
dukcji preparatu do klejenia 
włókien syntetycznych;

— Zespół inżynierski Biura 
Projektów i Studiów Przemy­
słu Ceramiki Budowlanej w 
Poznaniu w składzie: Edward 
Bednarek, Jerzy Borkowski, 
Mieczysław Janiak, Zbigniew 
Jurek, Marian Juszczak, Mie­
czysław Kogut, Tytus Kubiak, 
Miłosław Nawrocki, Andrzej 
Paszkowski, Ernest Piskozub, 
Władysław Szala oraz współ­
pracujący z nimi — Bolesław 
Terlecki, za skonstruowanie ze­
społu nowych maszyn i urzą­
dzeń dla zakładów ceramiki 
budowlanej;

— Zespół naukowo-technicz­
ny Instytutu Technologii Drew 
na w Poznaniu w składzie: dr 
inż. Florian Budniak, dr inż. 
Stefan Bąkowski, dr inż. Miron 
Szostak, dr inż. Zdzisław Puli- 
kowski, inż. Edward Przybek, 
inż. Ryszard Matczak oraz Jan 
Wierdak i Henryk Sommerfeld, 
za opracowanie nowej techno­
logii pozyskiwania surowca do 
produkcji płyt pilśniowych;

— Zespół inżynierski „Pome- 
tu”: Lucjan Chwiałkowski, 
Szczepan Kosmatka, Emil Po­
piel, Kazimierz Pyrszel, Wło­
dzimierz Sosiński, Tadeusz So­
snowski, Marian Zając oraz Hi 
polit Gałka i Andrzej Hetma- 
niak, za uruchomienie antyim­
portowej produkcji odlewów 
aluminiowych w Pile;

— Zespół inżynierów Fabry- 
I ki Aparatury i Urządzeń Ko­
munalnych w Poznaniu w skła­
dzie: Bernard Trojanowski, Sta 
nisław Biernat, Bogdan Urba­
niak i Benon Henicz, za opra­
cowanie konstrukcji i techno­
logii nowego taksometru „Pol- 
tax 2”;
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Ćwiczenia „Lato - 71“
Zgodnie z planem szkolenia do­

wództwa zjednoczonych sił zbroj­
nych Układu Warszawskiego, w 
czerwcu br. zostały przeprowadzo­
ne na obszarze PRŁ kompleksowe, 
wieloszczeblowe ćwiczenia sztaho 
we pod kryptonimem „l.ató-71”.

Ćwiczeniami kierował zastępca 
członka Biura Politycznego KC 
PZPR, minister obrony narodowej 
gen. broni Wojciech Jaruzelski.

Na polskich cmentarzach
26 bm. zakończyła kilkudniową 

wizytę w Polsce delegacja Kom’ • 
Brytyjskiej Wspólnoty Narodów 
do spraw grobów wojennych, z dy­
rektorem generalnymi — Willia­
mem Chalmersem. W czasie poby­
tu w naszym kraju delegacja bry­
tyjska odwiedziła m. in. cmenta­
rze w Malborku. Poznaniu i Kra­
kowie, gdzie znajdują sie m«gilv 
żołnierzy brytyjskich, poległych na 
naszej ziemi.

W. Chalmers wysoko ocenił opie­
kę naszych władz nad ponad 1594 
mogiłami żołnierzy brytyjskich.

>



Min. R. Roa opuścił Polskę
Wspólny komunikat o wizycie

W sobotę 26 bm. minister spraw zagranicznych Republiki 
Kuby — Raul Roa zakończył swą kilkudniową oficjalną 
wizytę przyjaźni w Polsce, udając się następnie do Pragi. 
Na lotnisku Okęcie min. Roę i jego małżonkę żegnali mi­
nister spraw zagranicznych Stefan Jędrychowski z małżon­
ką oraz przedstawiciele kierownictwa MSZ.
Podczas pobytu w Polsce 

minister Roa został przyjęty 
przez I sekretarza KC PZPR 
Edwarda Gierka, przewodni­
czącego Rady Państwa PRL 
Józefa Cyrankiewicza i preze­
sa Rady Ministrów PRL Pio­
tra Jaroszewicza oraz spotkał 
się z szeregiem innych oso­
bistości polskich.

W trakcie rozmów, ministro 
wie spraw zagranicznych do­
konali wymiany Doglądów na 
temat stosunków dwustron­
nych i aktualnych problemów 
międzynarodowych oraz omó­
wili główne kierunki dalszego 
rozwoju współpracy polsko - 
kubańskiej w dziedzinie poli­
tycznej. gospodarczej, handlo­
wej. naukowo-technicznej, kul 
turalnej i prasowo-informa­
cyjnej.

Minilstrowie zwrócili szcze­
gólną uwagę na problemy do­
tyczące bezpieczeństwa euro­
pejskiego. Stwierdzili, iż 
ważną rolę w procesie norma- 
lifcacji i odprężenia w Euro-

Od jesieni
- Wyższa Szkoła 
Nauk Społecznych

W Centralnej Szkole Partyjnej 
przy KC PZPR w Warszawie odby. 
la się uroczystość zakończenia ro­
ku szkolnego, £00 absolwentów, po 
10 miesiącach intensywnej nauki 
wzbogacającej zakres ich wiedzy 
teoretycznej z dziedziny nauk spo* 
łecznych 1 politycznych oraz pod­
staw ekonomii, otrzymało dyplo­
my.

Są to doświadczeni już w prak­
tycznym działaniu wieloletni człon 
kowie aktywu partyjnego, członko 
wie instancji partyjnych różnych 
szczebli, członkowie organizacji spo 
łecznych. Znaczna część absolwen­
tów — co warto tu podkreślić — 
skierowana została tu z zakładów 
pracy. 

Sobotnia uroczystość 
nie tylko bieżący rok 

zamknęła 
szkolenio.

wy, ale także istnienie Centralnej 
Szkoły Partyjnej przy KC PZPR. 
Zgodnie bowiem z uchwała Sekre­
tariatu KC — dla stworzenia właś­
ciwych warunków kształcenia wy­
soko kwalifikowanych kadr apara 
tu partyjnego, państwowego oraz 
organizacji politycznych i społecz­
nych, a także dla rozbudowy zapić 
cza naukowo-badawczego dla po­
trzeb kierownictwa partii — z no­
wym rokiem akademickim CSP 
przekształci się. w działająca łuź 
przed laty. Wyższa Szkołę Nauk 
Społecznych przy KC PZPR.

W pierwszych latach WSNS 
posiadać będzie jeden wydział — 
Wydział Nauk Społecznych, z dwo 
ma kierunkami kształcenia: spo. 
leczno-ekonomicznym i nauk po­
litycznych. Studia będą stacjonar­
ne. 3-letnie. Absolwentom stworzo­
na zostanie możliwość zakończenia 
kształcenia z dyplomem magister­
skim. Ze względu na swój szcze. 
gólny charakter, WSNS komple­
tować będzie swych słuchaczy w 
sposób odmienny niż wszystkie in 
ne wyższe uczelnie. W pierwszym 
roku WSNS przyjmie 90 osób — po 
złożeniu przez nich egzaminu wstę 
pnego. Ponadto WSNS prowadzić 
będzie studia podyplomowe oraz 
stacjonarną i zaoczną doktorantu- 
rę.

Przy uczelni działać będzie In­
stytut Badań Społecznych, który 
w najbliższym etapie koncentrować 
się będzie szczególnie nad badania 
mi w zakresie historii polskiego 
ruchu robotniczego. (PAP)
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pie spełniają układy podpisa­
ne przez ZSRR i PRL z NRF; 
szybka ich ratyfikacja stano­
wić będzie istotny krok na 
drodze dalszego odprężenia w 
Europie. Osiągnięcie pełnej 
normalizacji politycznej i 
umocnienie bezpieczeństwa w 
Europie może być w poważ­
nym stopniu przyspieszone 
przez zwołanie europejskiej 
konferencji bezpieczeństwa i 
współpracy.

W czasie rozmów obaj mi­
nistrowie poświęcili szczegól­
ną uwagę aktualnej sytuacji 
w Ameryce Łacińskiej. Postę­
powe przeobrażenia zacho­
dzące na tym Kontynencie są 
wyrazem dążenia narodów la- 
tyno-amerykańskich do 
osiągnięcia pełnej suweren­
ności politycznej i gospodar­
czej dla dobra tych naro­
dów oraz dla skutecznego prze 
ciwstawiania się wpływom 
imperialistycznym. Dano też 
wyraz pełnej solidarności Pol­
ski i Kuby z walką naro­
dów o likwidację rasizmu i 
kolonializmu we wszystkich 
iego postaciach.

Minister Raul Roa zaprosił 
ministra S. Jędrychowskięgo 
do odwiedzenia Kuby. Zapro­
szenie zostało orzyjęte z praw 
dziwym zadowoleniem.

Rozmowy między obu stro­
nami przebiegały w atmosfe­
rze serdecznej orzyjaźni i cał­
kowitego wzajemnego zrozu­
mienia Wykazały także zgod­
ność poglądów w omawia­
nych sprawach. (PAP)S

Oficjalny protektor 
„Wolnej Europy"

Komisja Budżetowa Senatu 
USA podjęła decyzję o przy, 
znaniu za pośrednictwem Agen 
cji Informacyjnej USA (USIA), 
środków na finansowanie radio 
sfacji „Wolna Europa" i radia 
„Liberty" prowadzących kam­
panię dywersyjną przeciwko 
europejskim krajom socjali­
stycznym i Związkowi Radziec 
kiemu.

Decyzja senackiej komisji bu 
dżetowej oznacza, że wspom­
niane rozgłośnie nie mogą już 
być traktowana jako „organi­
zacje prywatne", gdyż finan- 
sowane są przez rząd USA na
podstawie decyzji komisji se­
nackiej. Rząd bierze więc 
siebie odpowiedzialność za 

na 
ich

działalność służącą sprawie na 
pięcia w Europie.

Należy przypomnieć, że 
Bonn mimo postulatów wysu­
niętych przez rządy krajów so 
cjalistycznych, a zwłaszcza 
przez MSZ PRL, przedłużyło 
na dalszy rok licencje dla obu 
rozgłośni. (PAP)

Nowość w PKO - bony premiowe
Z dniem 1 lipca wprowadza się nową formę gromadzenia 

i przechowywania oszczędności. Mowa tu o premiowych bo­
nach oszczędnościowych, które będą papierami wartościo­
wymi wydawanymi na okaziciela. Co 6 tygodni bony będą
brały udział w losowaniu, a więc w ciągu roku 8 razy.
Pierwsza emisja o wartości 1 mld zł zawierać będzie milion 
bonów po 1000 zł, a dla wygody nabywców wydane będą rów 
nież bony w mniejszych odcinkach po 500 i 250 złotych.
Do wylosowania przeznacza 

się w każdej emisji dwie pre­
mie pó 200 tys. zł, 6 — po 100 
tys. zł, 14 — po 50 tys. zł, 11 — 
po 15 tys. zł, 9 — po 10 tys. zł, 
2.058 premii po 2,5 tys. zł. W 
każdym ciągnieniu losować się 
będzie 2.100 premii na sumę 
7,1 min zł. Każdego roku war­
tość wylosowanych premii wy­
niesie 56,8 min zł. Przy bonach 
500 i 250 zł premie będą oczy­
wiście wypłacane proporcjo­
nalnie do ich wartości.

W ciągu 20 lat (bo tak;i jest 
określony przez PKO zasięg tej

Wieloraczki
w statystyce

Z Informacji GUS wynika, ze w 
latach 1950 — 69 zanotowano w Pol 
sce 153 tys. przypadków urodzenia 
bliźniąt, 1300 urodzeń trojaczków 
oraz 48 przypadków przyjścia na 
świat czworaczków.

Urodzenie pięcioraczków zda­
rza się, jak wynika z obliczeń 
światowych raz na 62,7 min zwy. 
kłych porodów. (PAP)

Amerykański astronauta J. 
Young pokazuje radzieckiemu 
kosmonaucie J. Krunowowi 
pojazd księżycowy, który uży 
ty będzie przez załogę kolej­
nego statku Apollo. Jak wia­
domo grupa naukowców i 
kosmonautów z ZSRR, przeby 
wała kilka dni w USA, gdzie 
przeprowadzała rozmowy na 
temat współpracy w dziedzi­

nie kosmonautyki.
CAF — telefoto

Kryzys w Bengału
w obliczu nowego kryzysu 

politycznego w Zachodnim 
Bengalu. kongresowe władze 
indyjskie rozwiązały w nocy 
z piątku na sobotę Zgromadzę 
nie Ustawodawcze tej prowin­
cji, wybrane w marcu br.

Oznacza to najprawdopo­
dobniej- że po raz trzeci w 
ciągu minionych czterech lat 
Bengal Zachodni znajdzie 
się pod administracją prezy­
dencką.

Liczący 45 milionów miesz­
kańców Bengal Zachodni bo­
ryka się od dawna z bezrobo­
ciem. Od kilku tygodni panu­
je tam epidemia cholery oraz 
przybyło ponad 5 milionów 
uchodźców ze Wschodniego 
Pakistanu. (PAP)

Saudyjsko-egipska 
misja do Ammanu

Król Arabii Saudyjskiej za­
kończył w sobotę wizytę ofi­
cjalną w Kairze, podczas któ­
rej przeprowadził z prezyden­
tem ZRA Sadatem rozmowy na 
temat całokształtu problemów 
związanych z kryzysem blisko­
wschodnim oraz sytuacji w 
świecie arabskim. Jednym z te 
matów rozmów był również 
problem palestyński.

Król Fajsal i prezydent Sa- 
dat postanowili w toku roz­
mów wysłać do Ammanu na 
rozmowy z królem Husajnem 
osobistych przedstawicieli, któ 
rzy przekażą monarsze hasze, 
mickiemu ich wspólny list.

PAP

nowej formy oszczędzania) 
bony uczestniczyć będą w 160 
losowaniach premiowych. Z 
tym oczywiście, że bony wylo­
sowane podlegać będą umorzę 
niu.

Sprzedażą bonów zajmą się 
oddziały PKO, upoważnione a- 
jencje PKO w zakładach pracy 
oraz urzędy pocztowe. Bez żad 
nych ograniczeń będzie też 
można w wymienionych pla- 

tjcówkach zwracać bony,
sprzedawać je po cenie nomi­
nalnej, otrzymując na miejscu 
gotówkę.

Wprowadzana przez PKO 
nowa forma gromadzenia osz­
czędności jest stosowana rów­
nież w innych krajach i cieszy 
się dużą popularnością. Ma 
ona licznych zwolenników ze 
względu na swą anonimowość, 
a także dlatego, że nie wyma­
ga żadnych formalności tak 
przy zakupie bonów, jak i przy 
ich wykupie czy odbiorze pre­
mii, nie mówiąc już o tym, że 
szansa wygrania jest duża, bo 
ogółem 1/3 bonów -wygrywa w 
okresie trwania emisji. (PAP)

Liczne nagrody
opolskiego festiwalu

Trzydniowy maraton polskie piosenki dobiegł końca. 26 bm. 
wieczorem na transmitowanym przez radio i TV koncercie 
pn. „Mikrofon i ekran” publiczność po raz ostatni wypełni­
ła opolski amfiteatr, aby usłyszeć piosenki i wykonawców
nagrodzonych i wyróżnionych na IX KFPP, także inne
utwory uznane przez organizatorów za najciekawsze pozycje

festiwalowego programu.
Jury pod przewodnictwem 

Karola Musioła przyznało 3 
główne nagrody kompozytorom 
i autorom tekstów piosenek 
prezentowanych na IX KFPP. 
Pierwszą nagrodę Ministerstwa 
Kultury i Sztuki: kompozyto­
rowi Markowi Grechucie i au­
torowi tekstu Leszkowi Moczul 
skiemu za piosenkę „Korowód” 
w wykonaniu Marka Grechuty.

Drugą nagrodę WRN w 
Opolu kompozytorce Katarzy­
nie Gertner i autorowi tekstu 
Jerzemu Kleynemu, za piosen­
kę „Z tobą w górach”, w wy­
konaniu Maryli Rodowicz.

Nagrodę Komitetu d/s Ra­
dia i Telewizji kompozytoro­
wi Jerzemu Wasowskiemu i 
autorowi tekstu Wojciechowi 
Młynarskiemu, za piosenkę 
„W Polskę idziemy drodzy pa 
nowie”, w wykonaniu Wiesła­
wa Gołasą.

Nagrodę MRN w Opolu o- 
trzymali kompozytor Krzysz­
tof Knittel i autor tekstu Woj­
ciech Niżyński za piosenkę 
„Koncert jesienny na dwa 
świerszcze i wiatr w kominie” 
w wykonaniu Magdy Umer. 
Nagrodę Towarzystwa Przyja­
ciół Opola otrzymała kompozy 
torka i autorka tekstu Wanda 
Warska za piosenkę pt. „Nim 
zakwitnie tysiąc róż”, w wy­
konaniu Urszuli Sipińskiej. 
Nagrodę Polskiej Telewizji o- 
trzymał kompozytor i autor 
tekstu Jan Kaczmarek za 
piosenkę pt. „Kurna chata”, 
w wykonaniu zespołu studen­
ckiego „Elita”. Nagrodę Pol­
skiego Radia otrzymał kompo 
zytor Bogusław Klimczuk i 
autor tekstu Tadeusz Urgacz 
za piosenkę pt. „Królowa Bar 
bara” w wykonaniu Sławy 
Przybylskiej.

Drugą nagrodę — Polskiej 
Telewizji otrzymał Andrzej 
Żyliński za opracowanie mu­
zyczne piosenki „To nie był 
sen”. Nagrodę dziennikarzy 
otrzymała grupa wokalna 
„Bemibek”.

Nagrodę zgłoszoną przez re­
dakcję muzyczną „Synkopa” 
otrzymała kompozytorka Ka­
tarzyna Gertner i autor tek­
stu Ernest Bryll, za piosenkę 
pt. „Nie zmogła go kula”, w 
wykonaniu Jonasza Kofty. Na 
grodę ZG ZMS otrzymał kom 
pozytor Czesław Majewski i 
autor tekstu Jonasz Kofta za 
piosenkę pt. „Song o wyczeki­
waniu” w wykonaniu Jonasza 
Kofty. Nagrodę honorową re-
dakcji .Złotą.Szpilek”,
Szpilkę” otrzymał Jarema Stę 
powski za dobór repertuaru 
w festiwalowym kabarecie 
piosenki.

Spi juź 9 lat...
Na oddziale neurochirurgicznym 

kliniki'„Rebro” w Zagrzebiu od 
12 listopada 1962 r. trwa walka o 
życie 32-letniej Rei Jagar, która 
przed operacją otrzymała narko­
zę. zasnęła i nie obudziła się do 
tej pory.

Operacja odbyła się kiedy R. 
Jagar skończyła 23 lata. Młodej 
kobiecie dano zwykłą dawkę śród 
ka narkotycznego. Nastąpił głę­
boki sen, który wydawał ^ię leka­
rzom dziwny. Przeprowadzono 
operację. Sen, który nastąpił po 
narkozie, trwa już 8 lat i 8 mie­
sięcy. (PAP)

Na tropie nieprawidłowości

Przepisy i praktyka urlopowa
Korzystanie z prawa do corocznego wypoczynku leży w in­

teresie zarówno pracowników jak i zakładów’ pracy. Od ra­
cjonalnej regeneracji sił w okresie urlopu w dużym stopniu 
zależy bowiem nasze samopoczucie oraz nasza sprawność i 
wydajność jako pracowników w ciągu całego roku. Jednak 
przepisy zawTarte w ustawie o urlopach z 1969 roku są nie­
stety często omijane na niekorzyść pracowników lub też w 
fałszywie pojmowanym „interesie” zatrudnionych. Przykła­
dów tego rodzaju postępowania dostarczyły przeprowadzone 
w wielu województwach kontrole.
Najwięcej nieprawidłowości 

— jak wykazały kontrole pro­
kuratorskie i związkowe — do­
tyczy tak podstawowej kwestii, 
jak sporządzanie planów urlo­
pów oraz podawanie ich do 
wiadomości pracowników.
Wądliwe planowanie oraz inne 

nieprawidłowości są przyczyną 
powstawania zaległości urlopo-

Nagrody CRZZ za najlepsze 
debiuty otrzymały: Bożysła- 
wa Kapica (piosenka „Tak 
miało być — nie było”) i Iza­
bela Schuetz (piosenka „O 
czym marzą zakochani”).

Nagrodę Zrzeszenia Studen­
tów Polskich otrzymał Bogu­
sław Mec (piosenka 
był sen”). Nagrodę 
Radia i Telewizji 
Urszula Gawryś 

„To nie 
Polskiego 
otrzymała 
(piosenka

„Emancypantki”). Nagrodę ho 
norową Żołnierza Polskiego 
„Złote Działko” dla debiutan­
ta z wojska, otrzymali Magda­
lena Słanina i Kazimierz Nie­
miec z zespołu „Desant”. 
Pierwszą nagrodę za wyróżnia 
jącą się aranżację Polskiego 
Stowarzyszenia Jazzowego o- 
trzymał Andrzej Kurylewicz, 
za opracowanie piosenki Wan 
dy Warskiej „Nim zakwitnie 
tysiąc róż”. Nagrodę Polskiego 
Radia otrzymał Andrzej Zie­
liński za opracowanie muzycz 
ne własnej piosenki pt. 
„Wszystkim zakochanym”.

Nagrody NOT
Dokończenie ze str. 1 

— Zespół pracowniczy „Wie- 
pofamy” w składzie: 
fred Ciesielski, inż.
Bączkiewicz, Adam 
czyk, Bogdan Górski

inż. Al- 
Boleslaw 
Gancar- 
oraz inż.

Marian Remlein, za skonstruo 
wanie obrabiarki zespołowej 
LWP-6, zastępującej 11 maszyn 
konwencjonalnych;

— Mieszany zespół naukowo- 
techniczny WSR i Poznańskich 
Zakładów Spirytusowych w 
składzie: prof. dr Józef Janicki, 
doc. Kazimierz Szebiotko, doc. 
Stanisław Stawicki dr inż. Wła 
dysław Napierała, Leon Urbań­
ski, mgr Henryk Lasiak i inż. 
Marian Simiński, za opracowa­
nie nowego sposobu fermenta­
cji.

Nagrodę indywidualną II 
stopnia (12 000 zł) otrzymał inż. 
Stanisław Brzeziński z Central 
nego Laboratorium Obróbki 
Plastycznej w Poznaniu, za 
opracowanie konstrukcji i tech 
nologii wytwarzania łożysk z 
segmentami z tworzyw sztucz 
nych.

Do prac wyróżnionych (po 
5 000 zł) należą:

— Projekt automatycznej 
myjni do mycia samochodów, 
opracowany i wdrożony do pro 
dukcji w WZNS w Antoninku 
przez zespół techniczny w skła­
dzie: inż. Andrzej Kaczorowski, 
inż. Roman Wejman, Jerzy Ja­
gielski, Włodzimierz Szkaradek, 
Michał Klimaszewski, Euge­
niusz Witczak z udziałem inży­
nierów „Męramontu”: Andrzeja 
Lorycha i Tadeusza Murzyna;

— Technologia odlewania 
korpusów hamulcowych typu 
„Oerlikon”, opracowana przez 
inż. Mariana Zająca z „Pome- 
tu”;

— Elastyczny człon przenoś­
nika taśmowego .węgla pomy­
słu inż. Władysława Hadaczka 
i Stanisława Kupy z Kopalni 
„Adamów”;

— Nowa odmiana roślin 
ozdobnych, wyhodowana przez 
inż. Stanisława Schnąidta z In­
stytutu Hodowli i Aklimatyza­
cji Roślin — Zakład Doświad­
czalny w Smolicach. (pch) 

wych, które w wielu zakładach 
osiągają duże rozmiary. Ponad 
200 pracowników rzeszowskich 
POM-ów ma zaległości urlopo­
we z lat poprzednich, a kie­
rownik takiego ośrodka w Bir­
czy „uzbierał” sobie... 234 zale­
głych dni urlopu.

Oddzielna grupa nieprawi­
dłowości wiąże się ze sposobem
wykorzystywania urlopów.
Wiadomo, że przepisy w trosce 
o racjonalny wypoczynek sta­
nowią, że przynajmniej jedna 
część urlopu powinna obejmo­
wać co najmniej 10 kolejnych 
dni. Tymczasem istnieje ten­
dencja do dzielenia urlopowe­
go wypoczynku na kilka części, 
przy czym dochodzi nawet do 
takich absurdów, że — jak wy­
kazała kontrola w woj. biało­
stockim — niektóre 26-dniowe 
urlopy dzielono na 16 i 18 „od­
cinków”.

Kontrole wykazały również 
liczne uchybienia w zakresie 
wymiaru urlopów oraz w spra­
wie przestrzegania przepisów 
w stosunku do młodocianych.

Wydaje się, że skutecznym 
sposobem zapobiegania urlopo­
wym nieprawidłowościom po­
winny być nie tyle same kon­
trole, ile również sankcje wo­
bec łamiących postanowienia 
ustawy. Pozytywnym wyjąt­
kiem jest pod tym względem 
woj. olsztyńskie, gdzie w wy­
niku kontroli 9 osób, przeważ­
nie kierowników zakładów uka 
rano grzywnami za wykrocze-

przeciwko ustawie. (PAP)nia

Konferencja 
u rzecznika
Dokończenie ze str. 1 

wynoszącym za okres 5 mie­
sięcy br. 9,4 proc., uległy po­
prawie proporcje między dy­
namiką płac a dynamiką pro­
dukcji i wydajności pracy. Po 
ważnie, bo o kilkanaście pro­
cent wzrosły w stosunku do
ub. roku 
funduszu 
dobnych 
datnie 
dochody

wypłaty z tytułu 
zakładowego i po- 
funduszów. Wy- 

zwiększyły się . tez 
ludności rolniczej, 

na co wpłynęły zarówno pod­
wyższone ceny skupu, jak i 
wzrost dostaw produktów roi 
nych.

Wzrost stanu pieniądza go­
tówkowego znajdującego się 
w obiegu na 31 maja br. wy­
niósł 4,5 proc. — w stosunku
do 31 maja 1970. 

Jeśli chodzi o zaopatrzenie
rynku, to dzięki dodatkowej 
produkcji krajowej i wzmożo 
nemu importowi jest ono ogól 
nie biorąc zadowalające. U- 
trzymują się jednak okresowo 
pewne braki niektórych to­
warów. Dynamika wydatków 
ludności na usługi zwiększyła 
się, lecz w tej dziedzinie wy­
stępuje nadal spory niezaspo­
kojony popyt. O 54 proc, w 
porównaniu z analogicznym 
okresem ub. roku zwiększyły 
się w pierwszych 5 miesiącach 
br. kredyty na zakupy ratal­
ne. Przyrost 
PKO w maju 
min zł i był 
takim okresie 

oszczędności 
br. wyniósł 
najwyższym 
przyrostem

ciągu ostatnich 5 lat. Dla 

w 
900

W 
W 
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gruntowania wysokiej dyna­
miki oszczędnościowej wzboga 
cane będą formy oszczędzania.

Na zakończenie min. finan­
sów zaznaczył, że aczkolwiek 
ogólny stan finansów państwa 
ocenia się pozytywnie, to 
trzeba intensywnie działać na 
rzecz umocnienia osiągniętej 
równowagi. Płyną z tego okre 
ślone wnioski pod adresem 
przedsiębiorstw produkcyj­
nych, które muszą realizować 
w pełni swe zadania, zapew­
niając również pomyślne wy­
konywanie wskaźników ekono 
micznych. Nadal konieczne są 
wszelkie inicjatywy dla jal< 
najlepszego zaopatrzenia ryn­
ku wewnętrznego przy jedno­
czesnym maksymalnym wysił­
ku na rzecz dalszej intensyfi­
kacji eksportu. Obowiązkiem 
wszystkich obywateli jest za­
chowanie takiej dyscypliny 
gospodarczej, aby 
wał się ani jeden 
łeczny. (PAP)

nie marno- 
grosz spo-.Gt.OS WIELKOPOLSKI



Samorząd robotniczy w zakładzie (3)

W poszukiwaniu
trafnych rozwiązań

Są w Wielkopolsce samo­
rządy robotnicze, które 
” wykorzystują każdą oka­

zję do zrobienia czegoś dobre­
go* dla swoich załóg. Do takich 
należy samorząd robotniczy Za 
kładów „Cegielskiego". Ma on 
za sobą sporo zrealizowanych 
inicjatyw z dziedziny doskona 
lenia wewnętrznych stosun­
ków produkcyjnych, dzięki cze 
mu zakłady należą do przodu­
jących, a ludzie mogą praco­
wać spokojniej i wydajniej.

22 marca br. samorząd ro­
botniczy „Cegielskiego41 wy­
szedł z nową inicjatywą. Mia­
nowicie, chce on w stosunko­
wo krótkim czasie doprowa­
dzić do sprawiedliwszego wy­
nagradzania ludzi za pracę. 
Oczywiście — w ramach posia 
danego przez zakłady funduszu 
płac i w ramach obowiązują­
cych przepisów prawnych. 
Impulsem do podjęcia tej trud 
nej, lecz jakże ważnej opera­
cji, stała się uchwała Rządu 
(nr 28), odraczająca — po VII 
Plenum KC PZPR — wprowa 
dzenie w życie tzw. nowego 
systemu bodźców ekonomicz­
nych i zalecająca zakładom do 
raźne usprawnianie starego sys 
'emu płac. W szczególności cho 
dzi tu o takie sprawy jak:

A dostosowywanie obowiązują­
cych aktualnie w zakładach zasad 
i systemów wynagradzania i pre­
miowania do — ulegających prze­
cież zmianom — warunków orga­
nizacyjno-technicznych pracy oraz 
zadań stawianych poszczególnym 
grupom zawodowym;

A niwelowanie narosłych dyspro 
porcji w placach pracowników, wy 
konujących zadania podobne (lub 
zbliżone) pod względem stopnia 
trudności i wymaganych kwalifika 
cji, lecz wynagradzanych według 
różnych systemów i form;

A synchronizowanie stawek pla­
cowych robotników z poziomem po 
siadanych przez nich kwalifikacji 
i faktycznym zaszeregowaniem wy 
konywanych robót;

A doprowadzanie do sprawied­
liwszej relacji między wzrostem za 
robków i faktycznym wzrostem wy 
dajności pracy.

Samorząd robotniczy „Cegieł 
skiego" zawsze miał te sprawy 
na uwadze. Nieraz też próbo­
wał je rozwiązywać zgodnie z 
logiką praw rządzących pro­
dukcją oraz poczuciem społecz 
nej sprawiedliwości załogi. Nie 
jedną sprawę udało mu się też 
załatwić. Lecz w miarę starze­
nia się aktualnej umowy zbio­
rowej i narastania zmian w 
profilu, organizacji i technice 
wytwarzania, rodziły się nowe 
problemy płacowe.

Trzeba bowiem pamiętać o 
tym, że „Cegielski” składa się 
z kilkunastu dużych fabryk, z 
których każda robi co innego i 
że zatrudnia ludzi o najróż­
niejszych zawodach i specjal­
nościach. Już samo zróżnico­
wanie tych specjalności stwa­
rza rozliczne kłopoty, a cóż 
dopiero mówić o właściwej wy 
cenie pracy reprezentantów 
poszczególnych zawodów

Przystępując do opracowa-

Pracowite, robocze — 
prawdziwie gospodar­
skie — były dwa dni 

obrad X Plenum KC PZPR. 
Referat Biura Politycznego 
wygłoszony przez premiera 
Piotra Jaroszewicza, debata 
na posiedzeniach plenarnych i 
w czterech zespołach robo­
czych — nowej, nie stosowa­
nej dotychczas przez posiedze­
nia plenarne KC formie pra­
cy, umożliwiającej specjali­
styczną, głęboką, analizę po­
szczególnych problemów oraz 
szerszą dyskusję — stały się 
szczególnie ważną fazą w przy 
gotowywaniu projektu spo­
łeczno - gospodarczego roz- 

do 
na 
do

KC 
bo­
ża-

Woju naszego kraju 
roku 1975, nakreślonego 
tle perspektywicznym 
roku 1980. X Plenum 
PZPR nie stanowiło 
wiem jakiegoś momentu 
pykającego, decydującego: 
nie nadało planowi rozwoju 
naszego kraju kształtu osta­
tecznego. Takie było założe­
nie.

Plenum pracowało, mając do 
dyspozycji bogate zestawy ma 
teriałów i analiz opracowa­
nych przez Komisję Planowa­
nia i rząd, będących wynikiem 
Prowadzonych uprzednio prac 
ekspertów jak również szero­
kiej dyskusji społecznej. Po- 

nia programu zmian płaco­
wych, najpierw trzeba było 
przeprowadzić najróżniejsze 
analizy, obliczenia i przymiar 
ki, aby wytypować pracowni­
ków, którym — w miarę po­
siadanych możliwości i upraw 
nień — należałoby stworzyć 
korzystniejsze warunki płaco­
we. Odpowiednie komórki ad­
ministracji zakładów wykona 
ły te żmudną pracę szybko i 
już 27 maja przedłożyły or­
ganom samorządu robotnicze­
go propozycje podwyżek oraz 
źródeł ich pokrycia.

Czy samorządy robotnicze 
w pełni wykorzystują szanse 
współzarządzania? Czy dokła 
dają dość starań, by oddzia­
ływać na interesy zakładów? 
Dlaczego w jednych przed­
siębiorstwach działają one 
sprawnie i aktywnie, a w in­
nych nie? Oto pytania, na któ 
re chcemy zna»eźć odoowiedź 
w cyklu artykułów pod wspól­
nym tytułem: samorząd ro­
botniczy w zakładzie. W dzi­
siejszej publikacji pokazuje­
my kolejny przykład, co sa­
morząd może zrobić w ra­
mach posiadanych upraw­
nień, gdy Jest dość aktywny. 
Liczymy na listy i artykuły 
czytelników w tych sprawach. 
Będziemy zobowiązani za 
spostrzeżenia I uwagi, za 
przekazanie nam własnych 

uwag na te tematy.

Po przedyskutowaniu tych 
propozycji! samorząd podjął 
decyzje w następujących spra­
wach:

A zmniejszenia o 5 procent licz, 
by robotników zatrudnionych w 
aparacie kontroli technicznej za­
kładów (przesunie się ich do 
innych zajęć) i przeznaczenia za­
oszczędzonych z tego tytułu kwot, 
na około 10 procentową podwyżkę 
zarobków dla pozostałych robotni­
ków tej grupy zawodowej;

A wykorzystania części przy­
znanego zakładom na bieżący rok 
funduszu premiowego na podwy­
ższenie — z 25 do 30 proc. — puła­
pu premiowego dla robotników 
dniówkowych zatrudnionych b:z.

produkcji, dziękipośrednio
czemu, jeśli wykonają postawione 
przed nimi zadania w zakresie 
wzrostu wydajności pracy, będą 
mogli zarabiać średnio o 4 proc, 
więcej, niż zarabiali dotychczas;

A przeprowadzenia podobnej 
operacji w pułapach premiowych 
robotników transportu wewnętrz­
nego, działów spedycji, robotni­
ków obsługujących suwnice, 
dźwigi oraz zakładowe lokomoty 
wy a także pracowników zatrud 
nionych w archiwach dokumen­
tacji technicznej i w straży prze 
myślowej, to jest służby wartow­
niczej i rewidenckiej.

Przyjęte rozwiązania są w 
tej ostatniej kategorii zatrud­
nionych różne. Wszystkie opie­
rają się jednak na tej samej 
zasadzie: innego sposobu dzie­
lenia posiadanego funduszu 
premiowego. Wszystkie też 
zmierzają do jednego celu: je­
śli pracownik spełnił stawiane 
przed nim wymagania w dzie­
dzinie wzrostu wydajności bądź 
staranności pracy, będzie miał 

X Plenum KC PZPR

Potrzebom społeczeństwa naprzeciw
przedzone też było szeregiem 
posiedzeń Biura Politycznego 
KC PZPR, poświęconych po­
szczególnym zagadnieniom spo 
łeczno-ekonomicznym. Jeszcze 
nigdy dotychczas plan wielo­
letni nie powstawał u 
przy tak szerokim udziale 
chowych zespołów i przy 
wielkim nakładzie pracy, 
chodzi przecież o to, by 

nas 
fa- 
tak 
Ale 
był

on w pełni realny, odpowie­
dzialny. Wystarczy — dla 
zilustrowania nakładu pracy i 
poczucia odpowiedzialności 

przytoczyćwobec narodu
fakt, że po to, aby dać prawi­
dłową odpowiedź na pytanie, 
jaki można przyjąć na pięcio­
lecie wzrost płac realnych, 
przeprowadzono wnikliwie ba­
dania, opracowano kilka wa­
riantów założeń planu, zawie­
rających wyższe i niższe pro­
pozycje wzrostu płac, które 
następnie rozpatrz wino w 
Komisji Planowania przy Ra­
dzie Ministrów i kolejno na 
posiedzeniach Biura Politycz­
nego i Prezydium rządu.

Punktem wyjścia dla prac 

szanse zwiększenia swych za­
robków średnio o około 10 proc.

Jak z tego wynika, podjęte 
przez samorząd robotniczy de 
cyzje, zmierzają do pewnego 
złagodzenia dysproporcji pla­
cowych między dwiema głów­
nymi grupami robotniczymi za 
kładów: akordową i dniówko­
wą. Robotnicy pracujący w 
bezpośrednim akordzie, mieli 
w ubiegłych latach więcej 
możliwości poprawienia swo­
ich warunków placowych. Po 
zostali — mniej. Samorząd ro 
botniczy nie uważa tego zja­
wiska za prawidłowe.

Nie zapomniano także o dys 
proporcjach płacowych w gru 
pie zawodów umysłowych. Na 
przykład najniżej uposażeni 
pracownicy administracyjno- 
biurowi mają szansę uzyska­
nia premii o 5 procent wyż­
szych niż dotychczas, a pra­
cownicy umysłowi zatrudnie­
ni na stanowiskach kontrole­
rów technicznych i starszych 
inspektorów w działach wyna 
lazczości oraz bhp — o 10 pro 
cent wyższych.

W sumie, zaproponowane 
przez samorząd robotniczy po 
prawki do istniejącego syste­
mu wynagradzania w zakła­
dach, obejmą 51 procent ro­
botników dniówkowo-premio- 
wych i około 30 procent umy 
słowych. Razem 20 proc, załogi. 
Łączna kwota jaką zakłady 
wygospodarowały na ten cel, 
wynosi 3,8 min zł. Na każde 
go pracownika objętego pro­
gramem podwyżek, przypad- 
nie więc przeciętnie około 180 
złotych miesięcznie.

Program ten ma wejść w ży 
cie 1 sierpnia roku 1971. Ma 
on być realizowany niezależ­
nie od „normalnego” progra­
mu przeszeregowań i podwy­
żek, ujętych w tegorocznym 
planie zatrudnienia i płac i za 
twierdzonego przez Zjednoczę 
nie.

Okazuje się więc, że przy 
dobrej woli dyrekcji i samo­
rządu można — w ramach tych 
samych przepisów, jakie obo­
wiązują w całym przemyśle — 
dzielić posiadany fun­
dusz płac sprawiedliwiej, 
zmniejszać nieuzasadnione róż 
nice w zarobkach poszczegól­
nych grup pracowniczych w 
zakładach oraz tworzyć bodźce 
do lepszej pracy.

Oczywiście, wiele zależy od 
inicjatywy ludzi pełniących w 
samorządzie kierownicze funk­
cje. Jedni w lot dostrzegli mo­
żliwości zrobienia kroku na­
przód na drodze do odnowy, 
tkwiące w lutowej uchwale 
Rady Ministrów (Nr 28), a inni 
jeszcze nie. Dlatego warto, by 
z tym dokumentem zapoznali 
się wszyscy członkowie samo­
rządów robotniczych fabryk.

PIOTR CHOJNACKI

nad projektem planu stało się 
określenie jego głównego ce­
lu: wydatnego przyspieszenia 
wzrostu stopy życiowej społe­
czeństwa w porównaniu z mi­
nionym dziesięcioleciem, przy 
jednoczesnym zapewnieniu ra 
cjonalnego zatrudnienia naj­
większego po wojnie przyro­
stu młodej kadry — 3,5 milio­
na osób wchodzących w wiek 
zdolności do pracy, co przy 
uwzględnieniu naturalnego od 
pływu ludzi starszych wie­
kiem i przy uwzględnieniu po 
trzeb zatrudnienia w rolni­
ctwie wymaga przygotowania 
nowych miejsc pracy dla oko­
ło 1,8 min osób. Stąd też przy 
przewidywanym zwiększeniu 
dochodu narodowego w 1975 
r. o 38 
naniu

39 procent w porów
z rokiem 1970, przy 

tym samymzwiększeniu w
stopniu roli spożycia w podzia 
le tego dochodu oraz wzroście 
płac realnych w ciągu pięcio­
lecia o 17 — 18 procent, co 
powinno zapewnić odczuwalną 
poprawę sytuacji materialnej 
ludności — konieczne jest pro

m!s j,Koninil 
jeden

z dwustu pięćdziesięciu

Polska Marynarka Handlowa posiada 250 jed­
nostek, których łączna nośność wynosi 1,9 
min DWT. Do roku 1975 tonaż floty handlo­
wej wzrośnie do 3,5 min DWT, co oznaczać 
będzie prawie dwukrotny wzrost w porówna­
niu do chwili obecnej. Wzrosną również po­
ważnie przewozy ładunków i ich opłacalność, 
głównie dzięki zmianom w systemie zarządza­
nia. Wszystkie zadania postawione przez mi­
nioną pięciolatkę zostały przez Polską Mary­
narkę Handlową wykonane z nadwyżką. Na 
zdjęciu: m/s „Konin“ — ekspresowiec pływa­

jący na Daleki Wschód.

CAF — fot. Uklejewski

Kadry

9 marca br. zaprosiliśmy 
czytelników do udziału 
w dyskusji pn. „Praca 

— ale jaka?” zorganizowanej 
przez Wojewódzką Komisję 
Związków Zawmdowych w 
Poznaniu i redakcję „Głosu 
Wielkopolskiego”. 26 maja br. 
został opublikowany werdykt 
jury w sprawie nagród i wy­
różnień dla autorów naj­
lepszych prac. Pora więc teraz 
na zbilansowanie dyskusji o 
tym, co sprzyja rzetelnej ro­
bocie i o tym, co ją utrudnia.

Odzew czytelników na na­
szą akcję dyskusyjną, doty­
czącą jakości pracy, był sze­
roki i szczery. Świadczy o 
tym fakt, że nadesłano 137 
wypowiedzi (a więc sboro 
jak na tego rodzaju konkurs), 
w większości głęboko prze­
myślanych ii trafnie uargu- 
mentowanych, nie przemilcza­
jących drażliwych problemów, 
krytycznych i zarazem postu­
lujących. Obfity napływ war­
tościowej korespondencji z 
wielu środowisk zawodowych 
w pełni satysfakcjonuje orga­
nizatorów dyskusji „Praca — 
ale jaka?”

Zaryzykujmy twierdzenie, 
że również czytelnicy, szcze­
gólni — autorzy opublikowa­
nych wypowiedzi, nie za­
wiedli się w swoich oczekiwa­
niach. Mogą bowiem liczyć na 
to, że wokół poruszanych 
przez nich problemów wy twa 
rza się atmosfera społecznego 
zainteresowania tak konieczna 
jeśli chodzi o złożone zjawis­
ko jakości i wydajności pracy. 
Być może zareagują również 
niektóre instytucje. Chodzi o 
przeciwdziałanie złym zja­
wiskom wytkniętym w dysku­
sji. Podczas jej trwania otrzy­
maliśmy sygnały (z bu­
downictwa, spółdzielczości, 
łączności i kolejnictwa) świad 
czące, że zamierza się usu­
nąć nieprawidłowości skryty- 

wadzenie dalszych prac inwe­
stycyjnych, utrzymanie nadal 
zasady szybkiej industrializa­
cji kraju, poważna rozbudowa 
gospodarki rolnej znaczne
rozszerzenie handlu zagranicz­
nego.

W centrum uwagi są potrze­
by społeczeństwa. Zamierzone 
mu szybkiemu wzrostowi sto­
py życiowej towarzyszyć mu­
si wzrost produkcji towarów 
przemysłowych, rolnictwa, lep 
sze zaopatrzenie ludności. 
Znacznie zwiększyć trzeba bu­
downictwo mieszkaniowe, in­
westycje w gospodarce komu­
nalnej oraz w służbie zdro­
wia.

Rząd PRL,, jak i Biuro Po­
lityczne KC PZPR, przedsta­
wiając zadania wszechstronne 
go rozwoju kraju, zdaja sobie 
sprawę z tego, że bez głębszej 
przebudowy systemu zarzą­
dzania i planowania oraz 
dźwigni moralnego i materiał 
nego zainteresowania pracu­
jących w osiąganiu coraz lep 

Dokończenie na str 4
KRZYSZTOF ZAREWICZ

organizacja
i klimat
kowane przez niektórych 
uczestników konkursu.

Kilka słów o pracach, któ­
re nie ukazały się na łamach 
„Głosu”. Niestety, zdołaliśmy 
opublikować (i to przeważnie 
we fragmentach) zaledwie 28 
wypowiedzi. A więc niewiele. 
Objętość naszego pisma jest 
jednak mała, a sporo wypo­
wiedzi było bardzo obszer­
nych (w granicach od 6 
kartek maszynopisu), 
też z żalem trzeba było 
zygnować z publikacji 
interesujących prac. Ich 

do 10 
Stąd 
zre- 

wielu 
auto-

rów zapewniamy jednak, że 
pragniemy je wykorzystać. 
Częściowo zostało to zrobione. 
I tak z pracami (było ich sie­
dem) dotyczącymi racjonali­
zacji zapoznaliśmy Komisję 
Wynalazczości i Racjonaliza­
cji przy WKZZ — OW NOT. 
Część innych nieopublikowa- 
nych prac przekazaliśmy na­
tomiast Instytutowi Socjolo-

PRACA
ale jaka?

gii UAM. Dodajmy, że niektó­
re sugestie i postulaty za­
warte w tego rodzaju kores­
pondencjach zostaną uw­
zględnione w naszym codzien­
nym dziennikarskim działa­
niu.

Kim byli1 autorzy prac na 
konkurs WKZZ i „Głosu” i 
o czym najczęściej pisali?

W dyskusji naszej zabrali 
głos m. in. junaczka z OHP, 
dowódca młodzieżowej druży­
ny OSP, studenci, stażyści, 
młodzi pracownicy, a z drugiej 
strony: ludzie zawodowo czyn 
ni z wieloletnim stażem (po­
nad 30 lat pracy) i renciści. 
Pisali nauczyciele, pracownicy 
służby zdrowia, pocztowcy, 
kolejarze, rolnicy, spółdzielcy, 
naukowcy, pracownicy budów., 
nictwa i przemysłu. Ci ostatni, 
a więc przedstawiciele zawo­
dów technicznych, byli naj­
liczniej reprezentowani w 
dyskusji „Praca — ale jaka?” 
Sporo "wypowiedzii napłynęło 
również od działaczy społecz­
nych. Krótko mówiąc zróżnico 
wanie naszych koresponden­
tów zarówno pod względem 
wieku jak i pod względem 
socjalnym oraz zawodowym — 
było znaczne.

Pisano o sytuacji w kon­
kretnych zakładach oraz — 
znacznie częściej — snuto 
rozważania ogólniejsze. Re­
jestr spraw i problemów przed 
stawionych przez naszych ko­
respondentów jest bardzo dłu 
gi; rozpoczyna się od wycho­
wawczej roli domu rodziciel­
skiego (on przecież pierwszy 
powinien wpoić dziecku cechy 
sprzyjające jego późniejszej 
adaptacji społeczno-zawodo- 
wej), a kończy kłopotami
rencistów. Krótko mówiąc nie 
został pominięty żaden istotny 
•ssyanśk wpływający na ja-

kość i wydajność pracy. Nie­
które z tych problemów7 prze-, 
wijały się w wielu listach* 
co upoważnia dziennikarza do. 
dokonania takiej hierarchi-: 
zacji: polityka kadrowa, sto-: 
sunki międzyludzkie, organ i-: 
zacja pracy i zarządzania. 
Właśnie te sprawy zdaniem 
dyskutantów, mają decydują­
ce znaczenie dla jakości pra-: 
cy.

Polityka kadrowa. Krytycz­
nie oceniając jej obecny po- 
ziom, szczególnie w aspekcie 
zjawiska „dożywotnich” dy-. 
rektorów (usuwani za nieudol­
ność z jednych zakładów —■ 
trafiają do innych na równo­
rzędne stanowiska) żarliwie 
postulowano, by funkcje kie­
rownicze zawsze powierzać lu­
dziom o wysokich kwalifi­
kacjach zawodowych, odpowie 
dnich walorach ideowo - mo­
ralnych i umiejętnościach kie­
rowania zespołami ludzkimi.

Stosunki międzyludzkie. 
Ściśle wiąźą się przede 
wszystkim ze wspomnianymi 
problemami kadrowymi. Za­
leżność ta wyeksponowana 
została w wielu pracach na­
szych czytelników*, którzy kry 
tykowali takie zjawiska, jak: 
łamanie ustawodawstwa pra­
cy, nieobiektywna ocena 
efektów działania podwład­
nych i stąd też niesprawiedli­
wy podział premii, brak życzli 
wościi i taktu przełożonych w 
kontaktach z podwładnymi. 
Listy świadczą o ogromnym 
zapotrzebowaniu na „dobre 
słowo” — na uznanie rzetelnej 
roboty pracownika.

Organizacja pracy i zarzą­
dzania. Także w tej dziedzinie 
przytoczono wiele faktów ne­
gatywnych, utrudniających 
zwiększenie wydajności i po­
prawę jakości pracy. Ocenia­
jąc różne struktury organiza­
cyjne nasi korespondenci wy­
tykali ich ^Jcostnienie i nie- 
dostosowame do przesłanek 
sytuacyjnych, kadrowych i 
rzeczowych funkcjonowania 
zakładu pracy. Szczególnie 
często piętnowano biurokra­
cję, która zmusza do lawiro­
wania wśród mnóstwa przepi­
sów. Niektórzy autorzy pod­
kreślili konieczność poszuki­
wania optymalnych rozwiązań 
organizacyjnych przy szer­
szym niż dotychczas udziale 
naukowców.

Tyle w ogromnym skrócie 
o trzech zasadniczych wątkach 
dyskusji „Praca — ale jaka?”. 
W następnej publikacji opiera 
jąc się na wypowiedziach auto 
rów prac nadesłanych na nasz 
konkurs spróbujemy zrekon­
struować model działania po­
zytywnego. Kończąc zaś niniej 
szy, ogólny bilans dyskusji 
pragnę w imieniu jej organi­
zatorów serdecznie podzięko­
wać autorom wszystkich na­
desłanych na konkurs prac, 
które w sposób nieszablonowy 
ukazały problem rzetelnej ro­
boty w całej jego złożoności. 
Stanowi to dla naszego zespo­
łu redakcyjnego nową zachętę 
do kontynuowania tej formy 
dialogu z czytelnikami.

MICHAŁ ŁUCZAK
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Z ksiqżkq na ty

Wojenne

niewojenne
Lubię te żołnierskie wspo 

minki, bezpretensjonal­
ne, szczere, ciekawe 

świata, poznawanego w sytu­
acjach najtrudniejszych, a za 
razem bardzo polskie. Oto 
tom wspomnień Wacława Ple 
trzaka, porucznika i dowódcy 
kompanii w 5 brygadzie pie­
choty 2 korpusu — „Przez 
wzgórza Italii", obraz od stro 
ny walczącego żołnierza kam 
panii wojsk polskich na zie­
mi włoskiej w latach 1944-45, 
ze szczególnym uwzględnie­
niem Monte Cassino. Autor 
kreśli dzieje własne i swojej 
jednostki od momentu formo 
wania oddziałów polskich w 
Związku Radzieckim przez 
marsz na południe, a potem 
długą drogę do ziemi włos­
kiej i tam jeden po drugim za 
gęszczające się chrzty ognio. 
we. Wiele tu humoru, pogody, 
ale i nieco zadumy nad cza­
sem i nad polskim losem.

Inny temat, ściśle już litera 
cko potraktowany, bierze na 
warsztat autor mający przy­
sięgłych zwolenników, An­
drzej Przypkowski, w kolejnej 
swojej powieści „Nie ma ju­
tra w Saint-Nazaire". Podsta 
wą tej powieści jest autenty­
czna historia dziejów polskie 
go pracownika wywiadu alian 
ckiego, gdzie zaciągnął się 
po klęsce wrześniowej. Lata 
1939-1942, niejeden kraj, nie­
jedno morze, hitlerowska łódź 
podwodna i centrala angiel­
skiego wywiadu, żywa, sensa 
cyjna akcja, a przy tym po­
wieść pogłębiona psycholog!

Potrzebom
Dokończenie ze str. 3 

szych wyników, nie będzie 
można zapewnić jakościowych 
przemian w warunkach i me­
todach realizacji planu, wy­
rażających się w powszech­
nym zaangażowaniu, w roz­
kwicie inicjatywy, współza-

KRZYŻÓWKA NR 25
Poziomo: 1. wzór, forma, 5. 

bóstwo, 8. spływa rzeką, 9. pa. 
rę sztuk, 10. państwo w Afry­
ce, 11. ptasi śpiew, 12. miasto 
w Japonii, 15. autostrada dy­
liżansu, 17. skrót nazwy poznań 
skiej imprezy handlowej, 19, 
gatunek herbaty, 20. zeszyt 
do pisania przez kalkę, 22. za­
wołanie furmana, 24. szczyt w 
Tatrach, 27. figura w kartach, 
30. rowy bojowe, 31. rozporzą. 
dzenie, rozkaz, 32. nietypowa 
miara drogi, 33. rodzaj utworu 
poetyckiego, 34. dopływ Kury, 
35. nasionka.

Pionowo: 1. małpa z podrzę. 
du wąskonosych, 2. miasto 
Jana, 3. jedna z muz, 4. za­
twierdzenie, wyrażenie zgo­
dy, 5. zespół taneczny, 6, styl 

cznie, pisana bardzo osobi­
stym, urokliwym stylem, ład­
nym językiem, głęboko patrio 
tyczna - przyciąga nie tylko 
uwagę, ale i nakazuje nieraz 
zamyśleć się głęboko.

A oto „Płonące wzgórza", 
Ryszarda Sawickiego, dowód 
cy kompanii, a później bata­
lionu w 34 Budziszyńskim 
P. P„ uczestnika walk z ban­
dami LIPA w Bieszczadach 
w latach 1946-47. Jest w tej 
opowieści-pamiętniku, o du­
żych walorach literackich, nie 
tylko autentyzm dramatycz­
nych wspomnień, nie tylko spo 
ry szmat twardej prawdy o 
czasie, gdy żołnierz ciągle 
nie miał w naszym kraju wyt­
chnienia, ale jest jeszcze tu 
próba zastanowienia się w ogó 
le nad losami tamtego pokole 
nia, któremu i w wojnie i w 
pokoju przyszło tak straszli­
wie wiele doświadczać.

Różne były te losy żołnier­
skie po wojnie. Jedni ze wszy 
stkich stron ciągnęli do kra­
ju, inni wybrali tułaczkę. Tak 
jak bohater powieści Jana 
Rudzkiego — „Prądem rzek 
obojętnych", wspartej na oso 
bistych przeżyciach autora, 
ale zarazem wzbogaconej o 
element fikcji. Są to dzieje 
emigracji polskiej powojen­
nej w Australii ukazane na 
przykładzie losów dwóch 
przyjaciół, zmagających się z 
życiem, które spycha ich w 
dół. Nie chcą się poddać, pra 
gną zachować w sobie czło­
wieczeństwo, w zmaganiach z 
dziką naturą i ze złymi czy 

społeczeństwa naprzeciw
wodnictwa, wynalazczości i 
oszczędności. Trwają prace 
nad przygotowaniem komplek 
sowej reformy systemu gospo­
darowania — wymagać to bę 
dzie jednak jeszcze sporo cza­
su. Ale już teraz zakłada się 
wprowadzanie w życie szere-

pływania, 7. niedługo zacznle 
się trzeci, 13. gatunek wierzby, 
14. worek, sakwa, 16. pieniądz 
Indii, 17. skrót nazwy jednego 
z ministerstw, 18. oszczędno­
ściowa instytucja, 19. zacho. 
wanie się, sposób bycia, 21. 
mocne piwo angielskie, 23. wy 
nik dzielenia, 25. w oknie, 26. 
wonna roślina wodna, rosną, 
ca w zwrotnikowej Azji, 27. 
woda naokoło, 28. jednostka 
strumienia światła, 29. ma­
teriał na pieluszki.

Pomiędzy Czytelników, któ­
rzy do 2 lipca br. nadeślą do 
redakcji poprawne rozwiąza­
nia, rozlosujemy 3 bony 
książkowe po 50 zł. Przy adre. 
sie prosimy dopisać: Krzyżów­
ka nr 25.

obojętnymi ludźmi, chcą oca 
lić miarę najwyższych warto­
ści. Pomaga im w tej egzoty 
cznej scenerii zrodzona mi­
łość, uczucie, które potrafi 
uszlachetniać, gdy staje się 
czymś więcej niż przygodnym 
wątkiem romansowym.

Józefa Radzymińska, po 
wieloletnim pobycie w Argen 
tynie, gdzie zaangażowana sil 
nie w pracy społecznej, mo­
gła od wewnątrz poznać ten e- 
gzotyczny dla nas kraj, w bar­
dzo ciekawej książce „Biały 0- 
rzeł nad Rio de la Plata", zaję 
ła się specjalnie śledzeniem tro 
pów polskich, jakże licznych 
na tej odległej ziemi. Szły tu 
czasem całe gromady pol­
skie, jak wychodźcy po pow­
staniach listopadowym i sty­
czniowym, jak emigracja za­
robkowa, ciągnąca do „obie­
canej ziemi", aż po wybuch 
wojny 1939 roku, jak wresz­
cie ostatnia fala emigracyjna 
po minionej wojnie. I oto w 
dalekiej, jakże odmiennej w 
swym klimacie Argentynie 
Polactwo okrzepło, zrzeszyło 
się, wytrwało, z pokolenia na 
pokolenie przekazując pamięć 
ziemi ojczystej. Aż przyszedł 
czas walki i liczni Polacy o- 
chotniczo ruszyli pod polskie 
sztandary, by walczyć, a lis­
ta poległych jest długa, bar­
dzo długa... Radzvmińska pi- 
sze o tym prosto, bez czułos- 
tkowości, a przecież czasem 
przy lekturze serce dziwnie 
się ściska.

I na zakończenie tego prze 
glądu nowości MON-owskich 
•informacja dla zbieraczy se­
rii ,,BKD“ (bitwy, kampanie, 
dowódcy). Jadwiga Nadzieja 
opracowała przystępna mono 
grafię: „Generał Józef Zają­
czek 1752-1826", interesujący 
szkic o tym bliskim współpra 
cowniku Kołłątaja i Kościusz­
ki, człowieku o wyjątkowo bo 
gatej biografii. Adam Kaśka 
natomiast zaiał sie tematem 
„Warszawa. Styczeń 1945“, 
dziejami uwolnienia stolicy.

EUGENIUSZ PAUKSZTA

gu zmian obejmujących zagad 
hienia planowania, zarządza­
nia oraz systemu dźwigni ma­
terialnego zainteresowania, 
które oparte będą na prawi­
dłowym stosowaniu zasad roz 
rachunku ekonomicznego i 
doskonaleniu stosunków towa 
rowo-pieniężnych.

X Plenum dało przemyśla­
ny zarys węzłowych proble­
mów społeczno-gospodarcze­
go rozwoju Polski. Rozmiary 
zadań nie Są ostateczne, ani 
prace ukończone. Materiały 
Plenum przekazano rządowi i 
Komisji Zjazdowej — dla pro 
wadzenia dalszych prac nad 
sformułowaniem projektu wy­
tycznych planu 5-letniego. 
We wrześniu XI Plenum KC 
PZPR podejmie nad nim de­
batę. I wówczas projekt wy­
tycznych poddany zostanie pod 
powszechną, społeczną i wew­
nątrzpartyjną. dyskusję przed 
VI Zjazdem PZPR. Każdy bę 
dzie mógł w niej uczestniczyć.

KRZYSZTOF ZAREWICZ

T^zeczy
drobne
i duże

Jest sporo spraw — drobnych 
i dużych -■ domagających 
się naprawy: w gospodar­

ce, kulturze, życiu społecznym. 
Z tego znakomita większość lu­
dzi zdaje sobie dobrze sprawę. 
Jednak niektórzy — wcale nie 
tak nieliczni jakby się mogło wy 
dawać — zachowują się tak, jak 
by do naprawy rzeczy oczywi­
stych potrzebne były polecenia 
lub nakazy. Nie tędy droga — 
mówią przedstawiciele kierownic 
twa politycznego kraju — stwier­
dzając zarazem: nie czekajcie na 
polecenia, podejmujcie sami nie­
zbędne ryzyko potrzebne dla po 
dolania zadaniom; nie cenią się 
piękne słowa w rodzaju stwier­
dzeń „na nas możecie liczyć", 
ale wyniki pracy.

Tej pracy, jak wiemy, starcza 
dla każdego. Stwierdzając to, 
Leszek Elektorowicz tak pisze w 
„Życiu Literackim":

„Nie ma na naszym niedoskona­
łym świecie takiej — społecznej 
zwłaszcza — sytuacji, której nie 
można by zmienić na lepsze. Do­
tyczy to, rzecz prosta, i naszego 
kraju, z jego dziedzictwem lat zlej 
gospodarki. A przecież w owych la 
tach odrzucano bezapelacyjnie 
wszelką krytyczną refleksję, wynik 
lą z pragnienia zmiany tego co zle, 
zaś ludzi w tej intencji wypowia­
dających się określano pogardli­
wie epitetem „poprawiaczy socja­
lizmu”. Jakby osiągnięty wtedy 
etap rozwoju był tak doskonały, że 
jakakolwiek myśl o naprawie mo­
gła być tylko wrogim zamysłem, fa 
naberią. Dopiero po grudniowym 
okresie usłyszeliśmy z najmiarodaj 
niejszych ust słowa o ogromie 
spraw domagających się naprawy”.

„Ludzie „naiwni” bywają maksy 
malistami — kontynuuje autor. 
Wierzą, że wcale nie trzeba „zmie 
niać ustroju” na to, aby można by 
lo łatwiej żyć. Więcej zarabiać. Le 
piej mieszkać. Aby krajowe urzą­

Studentka Wyższej Szkoły Rol­
niczej Halszka P. zawarła z 
Przedsiębiorstwem Tuczu Prze 

myślowego umowę stypendialną. 
Przez trzy lata studentka studio­
wała, a Przedsiębiorstwo płaciło 
(po 660 zł miesięcznie). Ale na po­
czątku czwartego roku Halszka P. 
nie zgłosiła się na studia i gdy ml 
nęly przewidziane terminy, została 
skreślona z listy studentów.

Wówczas Przedsiębiorstwo wystą 
piło do sądu z pozwem przeciwko 
swojej byłej stypendystce, doma­
gając się zwrotu wypłaconych jej 
sum w łącznej kwocie ok. 20 tys. zl. 
Sąd pozew ten oddalił, stojąc na 
stanowisku, że spraw o zwrot sty­
pendium nie należy kierować na 
drogę sądową. Ten formalny spór 
przeciągał się i trafił wreszcie do 
Sądu Najwyższego.

I tu ustalono autorytatywnie, że 
roszczenia o zwrot stypendium w 
przypadkach, gdy studiujący zry. 
wa umowę stypendialną powinny 
być załatwiane najkrótszą drogą, a 
więc na drodze egzekucji admini. 
stracyjnej. Rozstrzygnięcie to opie 

dzenia mechaniczne nie psuły się 
nazajutrz po kupieniu. Aby ekspe­
dientkom w sklepach państwo­
wych zależało na sprzedaniu towa 
ru w takim samym co najmniej 
stopniu, jak klientom na ich zaku­
pie. Aby poczty codziennej nie 
otrzymywać wieczorem. Aby kel­
nerzy byli sprawniejsi, ale nie — 
w bokserskim rzemiośle. Aby na 
ulicach miast pojawiło się więcej 
automatów sprzedających, a nie tył 
ko automatyczne wagi, sprowadza­
ne kiedyś w takiej ilości, jakby na 
rodową chorobą Polaków była oty­
łość z przejedzenia. Aby właściwi 
ludzie znajdowali się na właści­
wym stanowisku. Aby „obiektyw­
ne trudności” tłumaczono na „su­
biektywną odpowiedzialność”. Aby 
ta odpowiedzialność nie wyrażała 
się tylko objęciem korzystnej sy­
nekury”.

Żeby się pozbyć nieudolnego 
człowieka z jakiegoś stanowiska 
nie trzeba nic więcej zrobić jak 
tylko zamienić go na kogoś lep­

szego. To tylko takiemu nieudol­
nemu człowiekowi wydawać się 
może, że jeśli on odejdzie, to bę 
dzie się to równało „zmianie 
ustroju" — słusznie zauważa au­
tor, po czym pisze:

„Wizja likwidacji nękających 
absurdów, różnych niedogodności 
i utrudnień odbierających chęć do 
pracy, a nawet radość życia jest 
obecnie, po grudniu możliwsza i 
bliższa niż dawniej. Wiara w to 
nie jest bezpodstawna ani naiwna, 
skoro dokonano już wiele. Ale wia 
ra nie wystarczy. Aby się ziściła, 
trzeba działać samemu, a nie wy­
czekiwać na działanie jakichś do­
bro- i samoczynnych mechaniz. 
mów”.

Do spraw drobnych 1 dużych, 
które w nowych warunkach po­
winny odgrywać większą niż w 
przeszłości rolę, należy m. in. in 
formacja, wolność słowa w śród 
kach masowego przekazu. Po­
ruszając tę sprawę w aspekcie 
praworządności, Kazimierz Ką- 
kol stwierdza w „Prawie I Ży­
ciu", iż uzasadnione wydaje się 
mniemanie, że wolność słowa w 
środkach masowego przekazu 
jest w niemałej mierze gwaran­
cją wszelkich innych swobód.

„Tnstytycjonalne gwarancje do­
stępu obywatela do informacji — 
pisze autor — są pośrednimi — 

Prawo na co dzień

Gdy trzeba zwracać 
stypendium

ra się na ustawie o zatrudnieniu 
absolwentów szkól wyższych i na 
odpowiednim rozporządzeniu Rady 
Ministrów.

Tryb dochodzenia należności wy­
nikających z niewywiązania się z 
obowiązków przez pobierającego 
stypendium polega na egzekucji ad 
ministracyjnej, której polecenie 
wydaje właściwy wyznaczony or­
gan Prezydium WRN. Dla zabez­
pieczenia interesów stypendysty 
przepisy przewidują dodatkowo, że 
zainteresowany może w ciągu 1 
dni wnieść do sądu zażalenie na 
tego rodzaju nakaz egzekucyjny, 
które zawiesza egzekucję i wstrzy­

przez zabezpieczenie jawności źy, 
cia politycznego — gwarancjami 
praworządności w innych dzledzj. 
nach funkcjonowania państwa । 
społeczeństwa.

Sumaryczna *cena stanu instytu. 
cjonalnej gwar*ncji praw obywate. 
la w zakresie dostępu do informą. 
cji prowadzić musi do wniosku 
eksponującego istnienie: istotnych 
luk w przedmiocie prawnego za. 
bezpieczenia dostępu dziennikarza 
do informacji; pozaprawnych prak 
tyk — utrudniających przekazywa. 
nie informacji odbiorcom; niedo. 
ciągnięć organizacyjnych, umożli. 
wiających nie respektowanie prze, 
sianek ideologiczno-ustrojowych w 
zakresie prawa obywatela do infor 
macji.

W rezultacie polityka informowa 
nia realizowana była niejednokrot. 
nie z pogwałceniem zasad prawo, 
rządności. Przywrócenie pełnego 
poszanowania tych zasad zależne 
jest od szeregu czynników, któ. 
rych ukształtowanie i rozwój po. 
zostaje w ścisłym związku z kii. 
matem politycznym stworzonym 
przez VII i VIII Plenum KC”.

Polepszenie stanu wielu spraw 
zależy nie tylko tylko od przy, 
słowiowej góry. Przykłady tego 
mógłby przytoczyć prawie każdy 
człowiek, ale tu posłużmy się 
tym, co stwierdza jedna z uczę- 
stniczek dyskusji o autorytecie 
zrelacjonowanej przez Rajmun. 
da M. Cieślińskiego w magazy­
nie studenckim „ltd“:

„Człowiek, który zetknął się ze 
źle pracującą radą narodową — 
stwierdza Dorota (imię uczestnicz, 
ki dyskusji — przyp. lekt.) —- mó. 
wi od razu, że władza jest do nicze 
go. Nie poddaje w wątpliwość ideo 
logii, nie kwestionuje dorobku, 
ustroju, partii. Uogólnia przypadek 
jednostkowy na funkcjonowanie ca 
lej administracji. On traci do niej 
zaufanie, ona zaś autorytet. Obu­
rzą się oczywiście logicy za ten 
błąd logiczny, bo jakże na podsta­
wie jednej przesłanki... Ale takie 
jest życie. Przecież chłop spod 
Bochni, który w roku ubiegłym 
przez kilka miesięcy czekał na wy 
platę odszkodowania za zniszczenie 
powodziowe nie interweniował u 
premiera czy sekretarza KC. On z 
działalnością władzy zetknął się w 
swoim gospodarstwie. I na tym gos 
podarstwie władza przegrała”.

To zrozumiałe, że każdy chce 
mieć w życiu więcej i lepiej, ale 
też powinno być równie zrozu­
miałe, że musi wobec tego żą­
dać więcej nie tylko od innych - 
także od siebie.

LEKTOR.

muje ją do czasu rozstrzygnięcia 
sądowego, jeżeli sąd poweźmie de­
cyzję zawieszającą,

Ale generalnie obowiązująca za­
sada przewiduje szybkie egzekwo. 
wanie roszczeń w stosunku do 
niewywiązujących się ze swoich 
zobowiązań stypendystów. A funK 
cje sądu mają charakter kontrol. 
ny tylko w przypadkach, gdy sty­
pendysta po odpowiednim uzasad­
nieniu kwestionuje zasadność de­
cyzji administracyjnej.

M. B.
III CZP 69/69

Z 8. 10. 70
OSN-IC 5/71

ROZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI NR 24
Poziomo: Trampolina, kask, anagram, szlem, szuba, Pentagon, 

akselbanty, Koło, zima, Malinowski, natarcie, walka, tajga, po­
sucha, Niob, miedzioryt.

Pionowo: traf, alasz, parabola, lama, namiestnik, allegro, ko­
mandoria, psota, Waszyngton, Madaliński, Kowalski, Matejko, 
orkan, kocur, opad, kant.

Bony książkowe po 50 zł wylosowali:
1. Stanisław Gończyński — Poznań, Krysiewicza 6 m 23.
2. Maria Barałkiewicz — Poznań 15, Dunajecka 16.
3. Otylia Pakart — Pruszków 12, poczta Kalisz.
Nagrody wysyłamy pocztą.

FILM Motory zbrodni
„Z ZIMNĄ KRWIĄ” — film produkcji ame­

rykańskiej. Scenariusz (na podstawie książ­
ki Trumana Capote‘a) i reżyseria: Richard 
Brooks. Zdjęcia: Conrad Hall. Wykonawcy: 
Perty Smith — Robert Blake, Dick Hickok — 
Scott Wilson, Alvin Dewey — John Forsyth, 
reporter — Paul Stewart, Harold Ney — Ge- 
ralds O‘Loughlin, ojciec Dicka — Jeff Corey, 
Roy Church — John Gallaudet, Clarence 
Duntz — James Flavin, ojciec Perry*ego — 
John McGraw, Rohlodar — Jim Lantz, Her. 
bert Clutter — John McMiam, jego żona — 
Ruht Storey, ich córka — Brenda Currin, ich 
syn — Paul Hough 1 inni.

W 1959 r. w Stanach Zjednoczonych 
popełniono morderstwo na całej, 
4-osobowej rodzinie farmera Clutte- 

ra. Po długim ściganiu pochwycono 
dwóch morderców. Poznali się oni w wię­
zieniu w którym odsiadywali drobne wyro­
ki. Opuszczając więzienie na warunkowe 
zwolnienie postanowili wspólnie wykonać 
skok, na farmę Cluttera, o którym inny 
więzień opowiedział im „dla draki", iż 
rzekomo przechowuje w domowym sejfie 
duże sumy pieniędzy. Skok ma być dosko 
nały, tzn że nie zostanie żaden ślad, ża­
den świadek. Rekompensatą za 4 trupy 
okazało się 40 dolarów, radio tranzystoro­

we i lornetka. To cały łup morderców. 
Znany pisarz amerykański Truman Capo- 
te przez 5 lat odbywał rozmowy z morder­
cami oczekującymi wykonania wyroku 
śmierci. Ich sprawa toczyła się przez te la 
ta przez wszystkie możliwe instancje ape­
lacyjne. Capote dokładnie poznał przebieg 
morderstwa jak też psychikę morderców. 
Napisał książkę, w której dokładnie zrela­
cjonował autentyczne wydarzenia. Tę 
książkę przeniósł na ekran Richard 
Brooks, renomowany reżyser starszego po 
kolenia („Ostatni termin", „Słodki ptak 
młodości", „Zawodowcy").

W obu przypadkach — literackim I fil­
mowym — szło o to samo: przekonanie 
czytelnika, że mordercą w takich powta­
rzających się w USA wypadkach może być 
każdy przechodzień. Poznajemy bliżej 
morderców Clutterów, ich rodziny, ich 
młodość. To system społeczny w USA jest 
w tym filmie pierwszym oskarżonym. Sys­
tem całkowicie obojętny na losy poszcze­
gólnych indywiduów ludzkich. Czy ktoś 
spada, na dno nędzy, czy popada w alko­
holizm, czy jest ciężko chory, a nie ma za 
co się leczyć — w tym systemie nikogo to 
nie wzruszy. Nikt nie pospieszy z pomocą. 
Paczą się charaktery, ludzie z marginesu 
społecznego nie czują żadnego związku z 

narodem, ze społeczeństwem, w którym 
żyją. W końcu zbrodnia przestaje być dla 
nich zbrodnią, jest takim jak każdy inny 
sposobem na przeżycie.

Film wyraźnie tę tezę uwypukla. Pod ko 
nieć znajduje dobitny wyraz to, co reżyser 
filmu określił następująco: „chciałbym aby 
po obejrzeniu filmu ludzie nie mieli ocho­
ty powiedzieć po prostu, iż są zadowoleni, 
że tych dwóch łobuzów spotkał taki ko­
niec". Pod koniec bowiem oglądamy ze 
szczegółami scenę egzekucji obu morder­
ców. Ale przecież nie pokazano nam 
szczegółów morderstwa Clutterów. Czego 
więc chcą nam dowieść twórcy filmu? Te­
go, że kara śmierci jest nieludzka, że są 
przeciw niej. Albowiem sprawcy w swoim 
działaniu mieli niezależne od siebie uwa­
runkowania w systemie społecznym, w 
którym żyli. One ich popchnęły do zbrodni. 
I pchną po nich wielu innych.

Historia pokazana w „Z zimną krwią" 
nie jest oczywiście historią rozrywkową. 
Film jest ciężki i duszny. Z ulgą wychodzi 
się po nim z kina. Bo tu jest wszystko bar 
dzo serio. To nie western czy kryminał, w 
którym trup jest umowną pointą akcji i nikt 
się nim nie przejmuje. Tu rozumiemy, że 
mamy do czynienia z autentyczną rzeczy­
wistością. Że jest taki kraj, gdzie sprawy 
podobne są na porządku dziennym.

MIECZYSŁAW SKĄPSKT
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Gdy przedszkole nie Koncert
na własnych śmieciach

„Wszystkim dzieciom na swiecie pokój, zabawa i radość”, 
głosi napis nad wejściem na plac zabaw przy przedszkolu 
nr 1 w Mosinie.
Radość była naprawdę o- 

gromna. Na Dzień Dziecka 
przedszkolaki otrzymały wlas 
ny plac zabaw, z huśtawkami, 
parasolkami, namiotami. Ro­
dzice dzieci pełnili tu nawet 
nocne dyżury, by tego daru 
nikt złośliwy nie zniszczył. Z 
pomocą przy urządzaniu placu 
przyszedł — jak zwykle — ko 
mitet opiekuńczy: Swarzędz- 
kie Fabryki Mebli oddział w 
Mosinie, a także Prezydium 
MRN.

Przedszkole nr 1 w Mosinie 
pracuje już 10 lat. Uczęszcza 
do niego 65 dzieci. Dobrze wy 
posażone w najrozmaitszy 
sprzęt do zajęć, boryka się z 
innymi trudnościami. Mieści 
się w budynku dzierżawio­
nym. zbyt ciasnym, jak na je­
go potrzeby. Istniała przed la­
ty koncepcja przeniesienia go 
do szkoły, dlatego nie zagospo 
darowywano dotąd placu za­
baw, by nie wrzucać społecz­
nych funduszy w błoto. Teraz, 
gdy gmach poddano general­
nemu remontowi (wymiana da 
chu, odgrzybienie), nie ulega 
wątpliwości, że jeszcze parę 
lat będzie służył dzieciom.

W takich warunkach jed­
nak, jak obecne, pracować na 
leżycie nie można. Kuchnia o

Zapowiedź poprawy
Otrzymaliśmy odpowiedź na na­

szą notatkę „Bałagan na poczcie 
w Owińskach” („Głos” z 8 maja 
br,). Wyjaśnień udzielił Obwodo­
wy Urząd Pocztowo-Telekomuni- 
kacyjny w Poznaniu:
„W ostatnim czasie wynikły szcze 

gólne trudności w pozyskaniu no­
wych. odpowiednich pracowników 
do służby pocztowej w Owińskach. 
Mimo usilnych starań na miejscu 
nie znaleziono chętnych do tej pra­
cy. Obwodowy Urząd w Poznaniu 
oddelegował więc do pracy na pocz 
cie w Owińskach, na czas choro-' 
by naczelnika tamtejszego urzędu, 
pracownika mieszkającego w Lu­
boniu.

Uwagi odnoszące się do poprawy, 
pracy są słuszne i zostaną w pełni 
wykorzystane przez kierownictwo 
Urzędu Pocztowm-Tclekomunika- 
cyjnego w Owińskach. Przeprasza­
my mieszkańców Owińsk za dozna 
ne przykrości związane z nietermi­
nową wypłatą rent”, (mb)

INFORMUJEMY
W Amfiteatrze na Cytadeli 

Teatr Polski wystawi w nie­
dzielę 27 o godz. 17.00 sztukę 
Aleksandra Fredry „Gwałtu 
co się dzieje”.

Praca & Nauka
Potrzebny uczeń — uczeń 
nica do krawiectwa'. Po­
znań, ul. Głogowska ’ 44. 

U913g

Pomoc domowa dochodzą 
ca z gotowaniem, potrzeb 
na Poznań, Bułgarska 61. 
cd godz. 15, tel. 67-33-80. 

11213?

powierzchni 7 m kw. jest sta­
nowczo za mała. Stwierdziła 
to niejedna już komisja. Co 
zatem czynić? Zamknąć przed 
szkoła nie można — w Mosi­
nie jest około 500 dzieci w 
wieku przedszkolnym, z obu 
istniejących tu przedszkoli ko 
rzysta 130. Cenne jest każde 
miejsce. Kierownictwo placów 
ki i Prezydium MRN proponu 
ją inne wyjście. Dobudowę 
pomieszczeń kuchennych. Ob­
liczono już ewentualny koszt, 
szykuje się pieniądze.

Co na to Wydział Oświaty 
i Kultury Prezydium PRN?

Potrzeby rozwiązania pro­
blemu przedszkolnej kuchni 
nikt nie neguje. Rzecz w tym 
•— jak wyjaśniano dziennika­
rzowi — że budynek nie jest 
własnością Prezydium, umowa 
dzierżawna spisywana jest z 
roku na rok, a zgodnie z prze 
pisami remonty w budynkach 
prywatnych przeprowadza 
właściciel. Nie ma również 
żadnych podstaw do przepro­
wadzania jakichś prac adapta 
cyjnych czy dobudowy jakichś 
izb. Na to potrzeba również 
zgody właściciela na piśmie 
(takowej nikt nie posiada), a 
także wielu uzgodnień m. in. 
z Wydziałem Budownictwa i 
Architektury.

W Wydziale Oświaty Prezy­
dium PRN zapewniają, że 
sprawa mosińskiego przed­
szkola jest im bliska, że w 
najbliższym czasie postarają 
się ją załatwić.

Jedno jednak budzi niepo­
kój. Przedszkole w trudnych 
warunkach pracuje nie od 
dzisiaj. Ostatnio zdecydowano 
się nawet przeprowadzić tu 
dość kosztowny remont (po­
nad 240 tys. zł), a nie pomy­
ślano wówczas o rozwiąza­
niu sprawy przedszkolnej kuch 
ni. Oby obecne zapowiedzi by 
ły bardziej dla przedszkola 
brzemienne w skutki... (bw)

MPWiK zawiadamia
Miejskie Przedsiębiorstwo Wodo 

ciągów i Kanalizacji w Poznaniu 
zawiadamia, że w związku z prze 
budową wodociągu w ul. Dzier­
żyńskiego, w dniu 29 czerwca br. 
w godz. od 6,00 do 22,00 mieszkań, 
cy wschodniej strony ul. Dzierżyń
skiego, na odcinku od ul. Chła­
powskiego do wagonowni HCP 
pozbawieni będą wody. Prosimy o 
poczynienie odpowiednich zapa­
sów wody.

Gosposia potrzebna na 
bardzo dobrych warun­
kach na przedmieściu Po 
znania. Zgłoszenia, Po­
znań, Grochowska 9 m. 4, 
godz. 8—12. U730g
Ucznia w zawodzie ślu­
sarsko - tokarskim, przyj 
mę, również powyżej 18 
lat. Zgłoszenia: Magazy­
nowa 11, Niemczewski.

11434g

Dnia 23 czerwca 1971 r. zginął śmiercią tra­
giczną śp.

ANDRZEJ MRUGALSKI
Kol. JANINIE MRUGALSKIEJ 

serdeczne wyrazy współczucia składa 
Rada, Zarząd i pracownicy 

RSZiZ Galanteryjników i Zabawkarzy 
w Poznaniu

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 27 
czerwca 1971 r. o godz. 13 z kaplicy cmentarnej 
przy ul. Lutyckiej — Sołacz.

K5113

tDnia 25 czerwca 1971 r. zmarł nagle namasz­
czony Olejami św., przeżywszy lat 78, nasz 
najdroższy ojciec, brat, teść 1 dziadek, śp.

IGNACY BRĘBOROWICZ
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 28 

bm. o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie — 
Główna.

O bolesnej stracie zawiadamia
rodzina

Poznań, Koronkarska 10. , 11964g

4. Dnia 23 czerwca 1971 r. zmarł tragicznie 
I w wieku 24 lat, nasz jedyny, najukochańszy 
syn i brat

ANDRZEJ MRUGALSKI
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 27 bm. 

o godz. 13 na cmentarzu sołackim przy ul. Lu­
tyckiej. x ,

W nieutulonym i głębokim żalu pogrążeni
rodzice i siostra

Poznań, Podolska 13. t 11911g

w Parku Kasprzaka
Wydział Oświaty i Kultury 

DRN Grunwald urządza 27 
bm. o godz. 17 w muszli kon­
certowej Parku Kasprzaka — 
koncert Wielkopolskiej Orkie­
stry Symfonicznej. W koncer­
cie, podczas którego będzie 
można wysłuchać najpiękniej­
szych arii operowych i ope­
retkowych wystąpią: Barbara 
Biskupska, Krystyna Szydłów 
ska, Marian Kouba i Prze­
mysław Graffunder (trąbka). 
Koncert prowadzi Alina Flur.

(na)

Tol. 657-18. godz. 8.30-15 I

9... Już dwa miesiące minęły 
od zamknięcia kiosku spożywcze­
go PSS nr 433 przy ul. Rakonle- 
wickiej. Zniecierpliwieni klienci 
pytają, jak diugo jeszcze będą 
czekali na otwarcie?
9— Dzieci Szkoły Podstawowej 

nr 10 z ul. Bosej proszą o ozna­
czenie pasami przejścia przez ul. 
Głogowską na skrzyżowaniu przy 
ul. Kosynierów lub Gorczyńskiej.

9... Mieszkańcy Osiedla Piastów 
skiego dziękują za pobudowanie 
na przystankach tramwajowych 
schodów, prosząc, jeśli to jest moż­
liwe, o założenie poręczy. Schody 
są dość strome.

* W Ostrowiecko (pow. Śrem) 
6-letni Wiesław D. wbiegł nagle 
na jezdnię wpadając pod koła au 
tobusu PKS. Po przewiezieniu do 
szpitala zmarł on wskutek odnie 
słonych obrażeń.

$ W miejscowości Grodzisko 
(pow. Pleszew) 39-letnia Irena W. 
porażona prądem przy prasowa­
niu żelazkiem elektrycznym po­
niosła śmierć na miejscu.

$ W Tworzankach 22-letni Ire­
neusz G. zażywając kąpieli sko­
czył do wody nie sprawdzając 
przedtem głębokości. Uderzył gło­
wą w dno, doznając ciężkich obra 
żeń ciała,

* W Kiekrzu samochód potrą­
cił motocyklistę — 17-letniego 
Marka B„ który doznał ogólnych 
obrażeń.

W czasie pracy klapa sa­
mochodu ciężarowego przygniotła 
robotnika. Doznał on złamania 
obojczyka i ręki.

* W Komornikach Andrzej M. 
jadąc na motorowerze „Komar” 
zderzył się z samochodem marki 
„Fiat”. Rowerzysta doznał ran 
ciętych głowy oraz ogólnych obra 
żeń.

♦ Łącznie, wczoraj w 17 wypad 
kach drogowych odniosło obraże­
nia 17 osób, (za)

Przyjmę kelnerów do re­
stauracji i kawiarni „U- 
stronie” w Szamotułach 
Wiadomość — agent re­
stauracji Tadeusz Kopka

H547g

Opiekunka do 2-letniego 
dziecka, potrzebna. Fa­
bryczna 35 m. 50. 116G5g

Przyjmę uczennicę do ka 
pelusznictwa damskiego. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11357g.

Uczniów w zawodzie bla­
charza samochodowego — 
przyjmie warsztat. Niska 
3. 11160g

Uwaga! Przyjmę mura­
rzy i pomocników murar 
skich. Poznań, ul. Galla 
6 m. 4, po godz. 18.
_______________________ni59g

Uczennica fryzjerska, pb 
trzebna. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 11155g
Zatrudnię od września 
do łatwej pracy domowej 
uczennicę wieczorowej 
szkoły średniej. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11413g.

• Kupno ^Sprzedaż
Kupię „choinkę” DKW. 
Kozielczyk, Poznań, Zby- 
łowita 10. 11276g
Sprzedam Junaka z przy 
czepą. Poznań, ul. Garn­
carska 3 m. 8. U490g
Sprzedam skuter Wiatka 
i Lambretta. Osiedle Ja­
giellońskie 7 m. 8. 11513g
Jawa CZ - 175 — sprze­
dam. Poznań, Dojazd 30, 
barak 1 m. 10. 11049g
Sprzedam pudle minia­
turki 7-tygodniowe z ro­
dowodem. Andrzej Gebel, 
Poznań, ul. Poznańska 20 
m. 7. U472g

Sadzonki goździków ma­
tecznika francuskiego — 
sprzedam. Poznań, Glebo 
wa 10, tel. 727-96. 11536g

Sprzedam łóżka, stoły, 
krzesła. Bułgarska 148 m. 
4. 10837g
Sprzedam futro męskie 
oposy na wysoką osobę 
i maszynę dziewiarską 
dwupłytową Grosser 10, 
95 szer. Adres wskaże — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11386g.

Ośrodek zarybieniowy —• 
Kamionna, pow. Między­
chód — sprzeda narybek 
karpia. 11147g

Stary zegar złocony — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11368g.

Sprzedam używaną jadał 
nię dąb, łóżeczko dziecię 
ce oraz inne meble. — 
Chwiałkowskiego 12a m. 
3, godz. 16—18. U165g
Warsztat mechaniki po­
jazdowej kompletnie wy­
posażony, stała klientela, 
na szlaku turystycznym 
blisko Poznania, z powo­
du choroby- sprzedam. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11216g.

Sprzedam pianino „Rie- 
se”. A. Własna, ul. Dzier 
żyńskiego 38 m. 37, I ptr. 
front. 11265g
Sprzedam motocykle BMW 
350 i 750 z koszem do re­
montu. Poznań - Podda­
ny, Zakopiańska 62, po 
godz. 15. 11282g

Lekką przyczepkę baga­
żową, sprzedam. Tel. 
637-03. U280g

Sprzedam jadalnię Chip- 
pendale. Adres wskaże — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 

dla H088g.

MHD Artykułami Włókienniczo Odzieżowymi oraz Obuwiem
przy współudziale hurtowni organizuje

LETNI KIERMASZ HANDLOWY 
na Rynku W i 1 deck im w niedzielę dnia 27 VI w godz. 9-13 

Wszystkim zainteresowanym polecamy: 
odzież młodzieżową, damską, męską i obutuie 

Zapraszamy i życzymy pomyślnych zakupów.

Pracownicy poszukiwani
ŚLUSARZY i FREZERÓW NARZĘDZIOWYCH, ŚLU­
SARZY i TOKARZY do działu remontowego, LA­
KIERNIKA, SPAWACZA, PRACOWNIKÓW TRANS­
PORTU, POMOCNIKA palacza c. o. — zatrudni

Fabryka Pomocy Naukowych w Poznaniu.
Zgłoszenia osobiste w kadrach — ul. Międzychodz- 

ka nr 3/5. K4698
Poznańskie Zakłady Okuć i Instalacji Budowlanych 
Przedsiębiorstwo Państwowe w Poznaniu, ul. Dzier­
żyńskiego 181 — zatrudnią niezwłocznie:

— ZASTĘPCĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO — wy­
kształcenie wyższe ekonomiczne lub średnie 
plus praktyka;

— PRACOWNIKA d/s inwestycyjnych — wykształ­
cenie średnie techniczne plus praktyka.

Warunki wynagrodzenia do omówienia w Dziali 
Osobowym i Szkolenia Zawodowego. K4937

Sprzedam sypialnię, obraz 
olejny, chiński serwis. 
Tel. 321-75. 11960g

Sprzedam Junaka. Kniew 
skiego 18, klatka B m. ’2.

_____ ______________U487g
Okazja solidne czarne fu­
tro karakułowe sprzedam.. 
Poznań - Poddany, Gołę- 
bia 3.11857g
Wózki dziecięce najnow­
sze modele poleca Wy­
twórnia Z. Jankę, Po­
znań, ul. Dąbrowskiego 
88. 10936g
Wózki dziecięce ostatnia 
nowość głębokie, spacero 
we kombinowane poleca 
Wytwórnia: Orzeszkowej 
13. 8986g
Sprzedam Jawę 250 ccm 
turystyczną przyczepkę 
motocyklową jednoślado 
wą. Poznań - Naramowi­
ce, ul. Rubież 16a. 11119g
Namiot 2-osobowy, bar­
dzo lekki, sprzedam. Tel. 
r,7-33-27. 11118g
Łódź żaglowo - wiosłową 
z przyczepką holowniczą 
do samochodu osobowego 
— sprzedam. Tel. 407-28.

llllOg

Sprzedam szlifierkę ka­
mieniarską do granitu. 
Warsztat, ul. Grunwaldz­
ka 282. 11303”
Sprzedam skuter Lam­
bretta 150 Ld, idealny — 
cena 9.500 zł. Matuszak, 
ul. 23 Lutego 23 m. 6.

U30Sg

Sprzedam Pannónię z 
przyczepą w idealnym 
stanie. Luboń, Al. Stalin 
gradzka 29, od godz. 16.

U398g
Sprzedam spawarkę tran­
sformatorową. Poznań — 
Gwardii Ludowej 46 — 
Warsztat. 11446g
Pianino krzyżowe, płyta 
metalowa — sprzedam. 
Ratajczaka 26 m. 86.

11449g

Tanio sprzedam telewi­
zor, radio, kredens ku­
chenny, leżankę. Poznań, 
Szylinga 10 m. 1. 10930g
Wielką Encyklopedię Po­
wszechną, Encyklopedię 
Geografii oraz Atlas Swia 
ta — sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla U469g.

Samochody
Wartburg stan idealny — 
sprzedam. Dzierżyńskiego 
314, godz. 8—11. 11961g
Opony do samochodów 
wszelkich typów bieżni­
kuję oraz wyważam sta­
tycznie i dynamicznie. Za 
miejscowym n,a poczeka­
niu. Warsztat Wulkaniza­
cyjny Witgum, Poznań, 
Dąbrowskiego 185. 9777g
Sprzedam Skodę 1000 MB. 
Poznań, Nad Seganką 8, 
po godz. 18. 9653g
Wartburg 353, biały, IX 
1969, przebieg 15 tys., stan 
idealny, sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11363g.
Skodę Octavię, stan bar­
dzo dobry, sprzedam. — 
Kochanowskiego 8a, m. 
15. 11478g
Samochód Syrena 104, pre 
mia PKO, sprzedam. Ul. 
Krajewskiego 36, przedłu­
żenie ul. Sosnowej. 11473g
Karoserię Syreny 104, pil 
nie sprzedam. Oglądać — 
Swarzędz, Dworcowa 13a 
warsztat ślusarski.

U505g

Trabant 601, produkcji 
1969 — sprzedam. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 11488g.

Sprzedam samochód Fiat 
1500 biały. Wiadomość: te 
lefon 455-42 11829g
Zuka po kapitalnym re­
moncie, sprzedam. Po­
znań, Glebowa 10, Szcze­
pankowo. 11537g

Przetargi

Sprzedam samochód Ny­
sa. Poznań, ul. Swierczew 
skiego 16 (szkoła). llflOSg

Moskwicz 407 — sprze­
dam, 48 tys. Ul. Żwirowa 
8 (Górczyn). 11356g
Sprzedam Warszawę gór- 
nozaworową, produkcji 
1971 r. Ul. Hoża 11. 11209g

Sprzedam Syrenę 103. O- 
słedle Piastowskie 30 m. 
20 11240g
Sprzedam samochód — 
„Żuk”, stan idealny. Ce­
głowska, Opalenica, ul 
Wyzwolenia 74, tel. 420.

11238g

Tańio sprzedam Moskwi­
cza 408, rok 1969. Szamo­
tuły, Obornicka 8 m. 14.

11232g

Sprzedam Zastavę. Tel. 
701 -57. U222g
Sprzedam Żuka, stan ide 
alny, rocznik 1970 — skrzy 
niowy. Grabarczyk, Wron 
ki, ul. Rolna 4. 11079g

Sprzedam Żuka. Poznań, 
Prusa 1 m. 14, Wiczorck. 

11217”
Sprzedam Warszawę M-20. 
Tel. 519-61, po godz. 17.

11277g
Sprzedam Warszawę 223, 
stan idealny. Tel. 643-19, 
godz. 14—16. HU2g
Sprzedam Ifę F-8. Adres 
wskaże „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11105g.
Samochód najnowszy typ 
Warszawa 223 Combi, fa­
brycznie nowy — sprze­
dam. Administracja: Po­
znań, Cicha 3. 11086g
Sprzedam nowego „Żuka” 
oraz silnik „Warszawy” 
górnozaworowy. Tel. Ple 
szew 336a. 11247g
Sprzedam Moskwicza 407, 
po kapitalnym remoncie. 
Ułańska 14 m. 2. 11340g
Sprzedam Wartburga 312, 
cena 55.000,—. Poznań, 
Marchlewskiego 54 m. 7.

11432g

Sprzedam Warszawę M-20. 
Hetmańska 2 m. 4, godz. 
13—17.11441g
„Warszawę” M-20, w dob 
rym stanie, sprzedam. 
Oglądać 29 czerwca, War­
sztat Szklarski, Strzelec­
ka 29a (na wprost Łąko­
wej). H461g
Sprzedam Wartburga — 
cena 54.000. Poznań, ul 
Czarnieckiego 14 m. 8, 
godz. 18. 11460g
Sprzedam Pick-up, po 
remoncie. Poddany, Tru- 
skawiecka 7, autobusem 
68. 10970”
Sprzedam Warszawę M-20 
z przyczepą Skoda 1101. 
Poznań, Dojazd 30, barak 
1 m. 10.10961  g

Lokale
Kupię własnościowe lub 
wyłączone mieszkanie dwu 
pokojowe, kuchnia, ła­
zienka, c. o., do II ptr. 
Każde warunki przyjmę 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11512g.
Pana pracującego na 
wspólny pokój przyjmę,. 
Poznań, Pszenna 12, Wi­
nogrady. 10615g
Wynajmę pokój małżeń­
stwu. Płatne rok z gó­
ry. Poznań - Swierczewo, 
ul. Krasickiego 37.

11302g
Pracująca, członek spół­
dzielni mieszkaniowej — 
poszukuje nlekrępującego 
pokoju, chętnie w śród­
mieściu, lub blisko tram­
waju. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 11527g
Kraków! Zamienię na Po 
znań superkomfortowe, 
garsoniera, c. o., kuchnia, 
łazienka, z balkonem, sło 
neczne, kwaterunkowe. 
Wiadomość — Poznań, ul. 
Małeckiego 24 u p. Łu­
czak (zegarmistrz). 11338”
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POZNAŃ, Grunwaldzka 19

Poznańskie Zakłady Naprawy Samochodów w Po­
znaniu, ul. Sikorskiego 12 — ogłaszają PRZETARG 
NIEOGRANICZONY na wykonanie:

1. TŁOCZKÓW GUMOWYCH KOMINKOWYCH nad- 
wymiarowych do samochodu Warszawa 223 i 224;

2. PRZERÓB GALWANICZNY galanterii samocho­
dowej Warszawa 223 i 224 oraz części do urzą­
dzeń obsługowo - naprawczych wg wykazu znaj­
dującego się w Dziale Zaopatrzenia PZNS;

3. WYKONAWSTWO WYROBÓW ŚRUBOWYCH 
nadwymiarowych do silnika Warszawa 224 i 223 
wg wykazu znajdującego się w Dziale Zaopa­
trzenia PZNS;

4. 50 kpi. ŚLIMAKÓW i ŚLIMACZNIC do urządze­
nia do przepj’chania samochodów osobowych, 
wg rysunków znajdujących się do wglądu w 
Dziale Zaopatrzenia PŻNS.

Oferty, w których należy podać cenę za jednostkę 
detalu, prosimy składać do dnia 14 lipca 1971 roku 
w sekretariacie Zakładu, w zalakowanej kopercie 
z napisem „Przetarg”.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 15 lipca 
1971 r. o godz. 8 w Dziale Zaopatrzenia PZNS.

Do wzięcia udziału w przetargu zaprasza się przed­
siębiorstwa państwowe, spółdzielcze oraz prywatne.

Składający oferty z sektora nieuspołecznionego 
obowiązani sa do złożenia wadium przetargowego 
w wysokości 10 proc, wartości oferowanego przerobu 
w terminie do dnia 14. VII. 1971 r. wpłaty bankowej 
na konto NBP I O/M Poznań 1231-6-1224 — względnie 
do dnia 15 lipca 1971 r. do kasy Przedsiębiorstwa do 
godziny 7.30.

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo wyboru 
oferenta jak również unieważnienia przetargu^ bez 
podania przyczyn.

Zamienię Fiata 125 P 
(gwarancja), na mieszka­
nie własnościowe 3-poko- 
jowe z przynaleźnościaml 
w Poznaniu Informacje: 
Sienkiewicza 6 m. 4 lub 
oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11362g.

Warszawa! M-3, telefon, 
zamienię na równorzęd­
ne lub M-2 w poznaniu. 
Oferty „l rasa” — Grun­
waldzka 19 dla 11235g.
Małżeństwo bezdzietne — 
wynajmie pokój od sierp­
nia, na okres 2 lat. Gwa­
rancja wyprowadzenia 
się. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 11135g.
Zamienię trzypokojowe 
mieszkanie z łazienką 1 
kuchnią w centrum Byd­
goszczy — na duży pokój 
z kuchnią, łazienką i c. 
o. w Poznaniu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11318g.

Słupca! Dom z wolnym 
dużym mieszkaniem sprze 
dam. Oferty „Prasa” - 
Grunwaldzka 19 dla 
112C0g. _____

Sprzedam działkę ogrod­
niczą z prawem zabudowy 
1,75 ha, położoną pomię­
dzy Poznaniem a Kórni­
kiem, oddaloną o 200 m od 
głównej szosy Poznań — 
Kórnik — Śrem. Adres 
wskaże „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 11196g.

Sprzedam dom 3 pokoje, 
kuchnia, ogród, domek 
gospodarczy — może być 
zamiana mieszkania lub 
kunię mieszkanie włas­
nościowe. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 1091 «g

9 Różne

Panu wspólny pokój wy­
najmę. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11436g.

O Nieruchomości
Dom jednorodzinny, o- 
gródkiem, 20 km od Po­
znania, 4 pokoje, kuch­
nia, z wygodami, garaż, 
siła, woda, centralne — 
sprzedam. Po sprzedaży 
wolny. Tel. 698-41.

11483g

Sprzedam w dobrym po­
łożeniu dom, budynek gos 
podarczy, garaż, ogród. 
Nadaje się na prowadze­
nie rzemiosła. Wiadomość 
Mosina, Ul. Kolejowa 23, 
po godz. 18. 11923g

Sprzedam część domu. 
Strzałkowo, pow. Słupca, 
Sikorskiego 5. Pokój, ku­
chnia, wolne. 1513p
Sprzedam gospodarstwo 
13 ha w tym 2,5 ha sadu 
dochodowego i 2 ha łąki, 
ziemia pszenno - buracza­
na, droga bita do autostra 
dy 1 km, przystanek PKS. 
na miejscu. Józef Migdał 
Zalesie, poczta Golina, 
pow. Konin. 11194g

Dom jednorodzinny w Fu 
szczykówku, ul. Jastrzę­
bia 4 — sprzedam, po kup 
nie wolny. Ill66g
Domek dwupokojowy — 
110,000 złotych — sprze­
dam. Krawiec, Poznań, 
Garbary 53. 11616”
Gospodarstwo z zabudo­
waniami o obszarze 8 ha, 
z powodu starości sprze­
dam. Dopiewo k. Pozna­
nia, ul. Wysoka 20. 11406g
Przeźmierowo ulica Kwia 
towa — sprzedam, dziaiki 
morgowe, opłotowane, za­
drzewione. Krzesiński — 
Świerczewskiego 1 m. 9, 
tel. 448-26. 11380g 
Kupię działkę budowlaną, 
blisko tramwaju. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11130g.

Sprzedam dom jednoro­
dzinny w Kępnie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 11531g.

Wykonuję zbiorniki do 
ropy, zbiorniki wodne, 
bojlery do ciepłej wody 
o różnorakich pojemnoś­
ciach oraz kominy stalo­
we z materiału powierzo- 

, nego lub własnego. War­
sztat w Poznaniu, przy 
ul. Kordeckiego 10, Stani­
sław Kaleta. H142g
Maszyny do szycia — z 
gwarancją naprawia — 
Warsztat Mechaniczny — 
Gwardii Ludowej 42.

10141g

Mechaniczne cyklinowa- 
nie parkietów, konserwa 
cja — zlecenia ekspreso­
we — również podłogi tra 
dycyjne (deski). Zgłosze­
nia telefoniczne 471-39, po 
godzinie 16. 10213g

Parkiety czyszczenie, la­
kierowanie. Tel. 647-95.

11524g

Odstąpię mały lokal na 
Wildzie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
11351g.______________________ 
Uwaga - Producenci! La­
kiernia piecowa pokrywa 
bardzo starannie wyroby 
metalowe lakierami gtad 
kiml i młotkowymi. Po­
większona może natych­
miast podwoić wykonywa 
nie usług. Zgłoszenia: Po 
znań, Szamarzewskiego 38 
m. 12 — Wasilewski.

11331g

® Matrymonialne
Inżynier, rozwiedziony, 
lat 50, 171 cm, na stano­
wisku, pozna panią ma­
terialnie niezależną, sub­
telną, pogodną, do lat 45. 
Zdjęcia mile widziane, 
dyskrecja zapewniona. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 11528g.

Kawaler, lat 30, wzrost 
1,75, wyższe wykształce­
nie poślubi pannę szla­
chetną, zgrabną z wyż­
szym wykształceniem. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 11348g.
Blondynka, która poznała 
pana z pieskiem w par­
ku Pałacu Kultury (był 
umówiony 8 maja, godz. 
17), prosi się o spot­
kanie na Alejach Poczty, 
dnia 29, godz. 18. 10974g

Przedsiębiorstwo Poszukiwań Geofizycznych 
Oddział Poznań

WYNAJMIE NA TERENIE MIASTA POZNANIA

POMIESZCZENIA 
biurowo - warsztatowo - garażowe 

Z MOŻLIWOŚCIĄ PARKINGOWANIA 
SAMOCHODÓW - APARATUR.

Oferty zgłaszać pod nr telefonu 425-26. 10908g
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Czterech Polaków 
w finale europejskim
Późnym wieczorem w "sobotę ro­

zegrane w Salany (CSRS) finał kon 
tynentalny indywidualnych mi­
strzostw świata na żużlu. Awans do 
finału europejskiego, który odbę­
dzie się 21 sierpnia w Londynie, wy 
walczyło 4 zawodników radzieckich, 
3 Polaków i 1 Czechosłowak. Re­
zerwowym jest również zawodnik 
polski.

Po niezwykle zaciętych, drama­
tycznych pojedynkach dwa pierw­
sze miejsca zajęli Polacy: Henryk 
Gluecklich i Jan Mucha przed za­
wodnikiem radzieckim Kurylenko. 
Czwarte miejsce zajął również Po­
lak Szczakiel. Wszyscy oni uzyska­
li po 10 pkt. następni zawodnicy 
sklasyfikowani od miejsca 5 do 9 
zdobyli po 9 pkt. przy czym Polak 
Paweł Waloszek zajął 9 miejsce, 
ponieważ nie wygrał ani jednego 
wyścigu. (o-za)

Prowadzą
piłkarki Opola

Na odbywających się w Poznaniu 
półfinałowych rozgrywkach II O- 
gólnopolskiej Spartakiady Młodzie­
ży w piłce ręcznej dziewcząt pro­
wadzi Opole 6 pkt.- przed Szczeci- 
hem 5 pkt., Poznaniem 3 pkt., Ko­
szalinem 2 pkt. i Bydgoszczą 0 pkt. 
Wczoraj Poznań przegrał z Opolem 
3:10, a Szczecin wygrał z Koszali­
nem 16:4. (b)

Pożegnalny pojedynek
Pikarze LKS żegnając II ligę zwy 

ciężyli Olimpię Poznań 2:0 (1:0). 
Bramki dla zwycięzców zdobyli w 
30 min. Mszyca i w 58 Polak. W 
ostatniej minucie spotkania Guzicki 
obronił rzut karny podyktowany na 
bramkę LKS.

30 tys. widzów zgotowało jede­
nastce łodzian, którzy awansowali 
do I ligi żywiołową owację, (p-za)

Pociąg do Bydgoszczy ■
na decydujący o awansie Lecha 
do II ligi mecz z Budowlanymi 
Bydgoszczwyjedzie dzisiaj o godz. 
13.40. Jak nas informuje sekreta­
riat Lecha od godz. 12 będzie moż 
na jeszcze nabywać bilety na dwór 
cu letnim. Powrót pociągu do Poz­
nania o godz. 23,03. (na)

Lekkoatletyczne mistrzostwa Polski

Nowy rekord i sensacja
Na stadionie Skry w Warszawie rozpoczęły się lekkoatletyczne mi­

strzostwa Polski — generalna próba sil naszych reprezentantów przed 
tegorocznymi mistrzostwami Europy. Na starcie stanęło ok. 500 za­
wodniczek i zawodników. W pierwszym dniu padł jeden rekord Pol-
ski. Ustanowiła go 23-letnia zawodniczka warszawskiej Skry Krysty­
na Hryniewicka, która przebiegła dystans 400 m w 53,4 a więc o pół 
sekundy lepiej od swego dotychczasowego wyniku. Na uwagę zasłu­
guje także rezultat 19-letniej Bożeny Zientarskiej z Zielonej Góry, 
która w tym biegu zajęła drugie miejsce ustanawiając rekord życio­
wy — 53,9.

Wysoką formę potwierdziła Danu 
ta Straszyńska, która pewnie wy­
grała bieg finałowy na 100 m ppł., 
wyrównując swój najlepszy rezultat 
12,9 i pewnie wyprzedzając Nowa- 
kową i Sukniewicz — obie 13,2. 
Irena Szewińska triumfowała w sko 
ku w dal z rezultatem 6,51, mając 
dobrą serię — 6,38, 6,22, 6,51, 6,38, 
6,36, 6,32. Szkoda, że skok w dal u- 
nlemożliwił jej udział w biegu fina 
lowym na 100 m.

Sensacją dnia było zwycięstwo 
Wiesława Maniaka w finałowym 
biegu na 100 m. Sprinter warszaw­
skiej Skry pewnie wyprzedził młod 
szs^ch rywali Szudrowicza i Nowo- 
sza, chociaż stopery wykazywały, 
że cała trójka miała jednakowy 
czas 10.3. Coraz ciekawiej rozwija 
się rywalizacja naszych najlepszych 
plotkarzy. Tytuł mistrza Polski na 
dystansie 110 m ppł. zdobył Jóźwik 
wyprzedzając Leszka i Mirosława 
Wodzyńskich — cała trójka w jed 
nakowym czasie 13,8.

Oto wyniki pierwszego dnia lek­
koatletycznych mistrzostw Polski:

KOBIETY
100 m ppł.
1. Straszyńska (Skra W-wa) 1?,9
2. Nowakowa (Gwardia W-wa) 13,2
3. Sukniewicz (Gwardia W-wa) 13,2
5. Januchowska (Orkan P-ń) 14,0 
100 m
1. Fliśnik (Górnik Zabrze) 11,5
2. Jędrejek (Start Lublin) 11,5
3. Jóźwik (Gwardia Olsztyn) 11,6
5. Bakulin (Orkan Poznań) 11,7
400 m
1. Hryniewicka (Skra W-wa) 53,4

(rekord Polski)
2. Zientarska (Stadion Z. G.) 53,9
3. Kowal (MKS AZS) 54,2
skok w dal
1. Szewińska (Polonia W-wa) 6.51
2. Sochacka (Skra W-wa) 6,20

3. Wierzba (Spójnia Gdańsk) 6,11 
dysk
1. Nadolna (Spójnia Gdańsk) 51,18
2. Wojtczak (Gwardia W-wa) 50,90
3. Michalczak (Polonia W-wa) 49,98

MĘŻCZYZN!
skok wzwyż
1. Gołębiowski (LKS) 2,12
2. Faliński (Śląsk Wrocław) 2,05
3. Klingier (Lumel Z. Góra) 2,05
110 m ppł.
1. Jóźwik (Gwardia Olsztyn) 13,8
2. L. Wodzyński (Legia W-wa) 13,8
3. M. Wodzyński “ 13,8
4. Roszak (Energetyk P-ń) 14,0 
rzut oszczepem 
1. Nikiciuk (Gwardia (W-wa) 81,86
2. Werner (Zjednoczenie Olszt.) 79,58 
3. L. Krupiński (Skra W-wa) 79,46 
100 m
1. Maniak (Skra W-wa) 10,3
2. Szudrowicz (Warta P-ń) 10,3
3. Nowosz (Legia W-wa) 10,3
4. Gramze (AZS Poznań) 10,4
6. Dudziak (Olimpia Poznań) 10,5 
kula
1. Komar (Gwardia W-wa) 19,86
2. Antczak (Lechia Gdańsk) 18,63
3. Gajdziński (Górnik Zabrze) 18,62 
10 tys. m
1. Mleczko (Krakovia) 28.57,4
2. Łęgowski (Legia W-wa) 29.04,0
3. Piotrowski (Legia W-wa) 29.06,8
6. Rutkowski (Warta P-ń) 29.23,6

DOSKONAŁE WYNIKI
LEKKOATLETÓW NRD...

Drugi dzień lekkoatletycznych 
mistrzostw NRD w Lipsku przy­
niósł kolejną porcję znakomitych 
wyników, wśród nich 3 rekordy 
kraju. Najbardziej wartościowy 
rezultat osiągnęła w skoku w dal 
Margit Herbst — 6,81. Aż w trzech 
skokach uzyskała ona rezultaty 
powyżej 6,70.

Drugi rekord NRD ustanowiła 
w biegu na 400 m 21-letnia Helga 
Seidler — Fischer wynikiem 52,2. 
W biegu na 400 m ppł. rekordzistą
NRD został Christian Rudolph o- 
siągając 49,7. W konkurencji ko­
biet na 100 m ppł. zwyciężyła 
Karin Balzer — 12,8.

...I W USA
W pierwszym dniu lekkoatle­

tycznych mistrzostw USA uzyska 
no kilka dobrych wyników. ioo y 
Delano Meritweather — 9,0 przed 
James Green — 9,1; 120 y ppł. 
Red Milbur — 13,1; w dal Arnie 
Robinson — 8,18.5 przed Bounty 
Moore — 8.05; wzwyż — Reynaldo 
Brown — 2,21, przed Pat Matzdorf 
— 2,18,5: dysk — Tim Vollmer — 
63,50; młot — George Frenn — 
63,50. (o-za)

Sukces Pietrusiaka
W Mielnie zakończył się między 

narodowy turniej szachowy o „Pu­
char Bałtyku”. Startowało w nim 
85 zawodników. Po zaciętej 11-run 
dowej walce zwyciężył Bogdan 
Pietrusiak (Poznań) — 8,5 pkt. 
przed Krzysztofem Pytlem (Lub­
lin) — także 8.5 pkt. Gąsiorowski 
(Nowa Huta), Witkowski (Warsza­
wa) i zdobywca Pucha.ru w ub. r. 
Tadeusz Żółtek (Łódź) — uzyska­
ło po 8 pkt. (o-za)

Spoglądali na nas z 
góry. Wiedzieli, że 
wygrają. Zaczęli od 
wojny psychologicz­
nej a skończyli na 

2:0.
Fot. (21 — 

K. Przychodzki

Tak dramatycznych 
zdjęć z walki o pił­
kę nie publikowali­
śmy jeszcze na na­
szych łamach, gdyż 
fotoreporterowi nie 
udało się ich zrobić 
na spotkaniach ligo­
wych. Dopiero wczo 

raj na Arenie...

Mecz lecia na Arenie

Aktorom udało się wygrać
O wyniku nie mówmy. Wy­

nik poszedł w świat i oby nie 
wrócił. Intrygująca jest nato­
miast pewność siebie jaką za­
demonstrowali aktorzy. Wyrę­
czając się piękniejszą połową 
aktorskiego stanu wręczyli na 
wstępie dziennikarzom trzepacz 
ki, że niby... Nieśli transparenty 
głoszące wszem, że „Zeruje kry 
tyk wciąż na aktorze, dzisiaj 
mu aktor dokopać może”. Do­
dajmy do tego, że ich tuba pro­
pagandowa Tadeusz Wojtych 
podsycał jeszcze nastroje, że w 
końcu zaczęły się one udzielać 
nawet obiektywnej publicznoś­
ci, która zawsze była z nami.

Szukaliśmy źródeł tej nie­
zwykłej, prowokacyjnej wręcz 
pewności siebie aktorów. Może 
kupili mecz? To podejrzenie zo 
stało rychło rozwiane, gdyż, u 
żadnego z dziennikarzy nie zau

ważyliśmy wyraźnego wzrostu 
stopy życiowej z soboty na nie­
dzielę. A zatem lepiej od nas 
liczą. Popatrzyli i wykalkulo- 
wali, że drużyna dziennikarzy 
jest zbyt bogata w doświadcze­
nia, że zęby zjadła na piłkar- 
stwie. A bezzębny nie jest groź 
ny. Gdyby policzyć latka, tylko 
naszych tyłów, starczyło by na 
całą drużynę teatrów i... można 
by podrzucić jeszcze trochę na 
widownię. Ten atut wygrali. A 
grali jeszcze lepiej niż na sce- 
ńie. Pokazali, że są stworzeni 
do wielkich, batalistycznych wi­
dowisk, mają opanowane żarów 
no ślizgi na trawie jak i szar­
że w tumanach kurzu.

Prawdopodobnie kroniki od­
notują, że aktorzy wygrali 2:0, 
że bramki zdobył tt> stylu nie­
spotykanym na przeciętnych 
boiskach — Leszek Łotocki. 
Ale czy odnotują, że najwięcej 
z gry w pierwszej połowie miał 
nasz bramkarz Włodek Ofier- 
ski. który wcale goli nie puścił. 
Obie zostały strzelone do pustej 
bramki. A+zy odnotują, że mo­
gliśmy przegrać tylko 2:1, bo sę 
dżia Teodor Anioła podyktował 
jedenastkę ale bramka akto­
rów była o dwa metry za ni­
ska?

Jeżeli o czymś wyrazić się 
ciepło, to tylko o wczorajszej 
pogodzie. Gorąco natomiast za­
chęcamy aktorów do rewanżu 
w przyszłym roku. Na razie 
niech upajają się niepowtarzal­
nym sukcesem. (Bod)
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Słońce: 3.31—20.19

teatry
NIEDZIELA

POLSKI — g. 19 „Wszystko w 
ogrodzie' ; NOWY — g. 19 ,,Opera 
za trzy grosze” (gościnny występ 
Teatru im. Fredry z Gniezna); 
OPERA — g. 19 „Rigoletto”; OPE­
RETKA — g. 19 „My chcemy tań­
czyć”; MARCINEK — g. 11 „Ty­
moteusz Majsterkiepka”.

W poniedziałek teatry nieczynne.

KIN*
NIEDZIELA I PONIEDZIAŁEK
KINO DOBRYCH FILMÓW MU­

ZA _ g. io, 12.30, 15.30 „Kobieta 
wąż” (ang. 16 i.), g. 18, 20.15 „Pięś­
ci w kieszeni” (włoski 18 1.); 
APOLLO — CZTERNASTKA — 
nieczynne; BAŁTYK — g. 10, 12.30, 
15.30, 13 i poniedz. g. 15.30, 18 „Nó- 
wa misja korsarza” (franc. 11 1.), 
niedz. i poniedz. g. 20.15 „Sprawa 
sumienia” (włoski 18 1.); GONG — 
10, 12, 14 „Pippi” (szw. 7 1.) g. 16, 
18, 20 „Akcja Brutus” (poi. 14 l.), 
poniedz. g. 10, 12. 16 „Powrót re­
wolwerowca” (USA 14 1.), g. 18, 20 
„Lew pręży się do skoku” (węg. 
16 1.); GRUNWALD — g. 12 „Jak 
poskromić lwa” (bajka), g. 15, 
17.30, 20 i poniedz. g. 17, 19.30 „100 
karabinów” (USA 16 1.); GWIAZ­
DA — g. 10. 12, 14 „Legenda” (poi. 
11 1.), g. 16. 19 i poniedz. g. 10, 13, 
16, 19 „Rezydent wywiadu” (radź. 
14 1.); KOSMOS — g. 11 „Awantu­
ra o Basię” (poi. 7 1.), g. 19.30 
„Kardiogram” (poi. 16 1.), poniedz. 
g. 19.30 „Powrót syna marnotraw­
nego” (czeski 18 1.); MALTA — g. 
14.30 „Nieznana planeta” (poi. 7 1.), 
g. 15.30 „Powodzenia chłopcze” 
(jug. 11 1.), g. 17.30 20.15 „Ruchomy 
cel” (USA 16 1.), poniedz. g. 16 18, 
20 „Opowieść do poduszki” (USA 
16 1.); MINIATURKA — g. 14, 16 
„Królewna z długim warkoczem” 
(radź. 7 1.) g. 18, 20 „Twarz anio­
ła” (pcl. 16 1.). poniedz. nieczynne; 
OLIMPIA — g. 11.15 ..Muchcmo- 
rek” (bajka), g. 12.30 15 i noniedz. 
g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 ..Effi 
Briest” (NRD 14 1.); OSIEDLE — 
niedz. nieczynne, orniedz. g. 17, 
19.30 „Ukryta forteca” (jap. 16 1.); 
PANCERNI a K — g. U. ..Wyzwa­
nie dla Robin Hooda” (ang 11 1.), 
g 17.30. 20 „Ucieczka w kajda­
nach” (USA 14 1.); poniedz. g.
17.30, 20„Damski gang” (ang. 16 L); 
PAŁACOWE — a. 14, 17 „Słodka 
Charitv” (ang. 16 1.): g. 20 „Bocea 
ccio 70” (włoski 18 1.); ponie­
działek nieczynne; PRZYJAŹŃ — 
g 15.30, 18, 20.15 „Pani ambasa­
dor” (radź. 14 D: noniedz- nlecz.: 
RIALTO g. 10. 12. 14, 16 „Hiberna- 
tus” (franc-włoski 11 1.), g. 18, 
20 30 „Komisarz Pene” (włoski 
16 1.). RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 
14 „Roztańczone pantofelki” (poi. 
7 1.. w 15. 17. ’9 30 ..g—po­
łudnia” (ang. 11 1.), Doniedz. nie­
czynne: SCALA — ff. 14. 16 ..Mózg” 
(franc. 14 1 ), g. 18. 20 ..Małżeństwo 
po włosku” (włoski 16 1.). p^nie- 
działek g. 16 ..Zawodowcy”' (USA 
14 I.). g. 18.15. 20.30 ..Różowa pan-
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tera” (ang. 16 I.); TĘCZA — g. 15 30 
„Pierścień księżnej Anny” 01'1. 
11 1.). g. 17.30, 19.30 „Życie, miłość, 
śmierć” (franc. 18 1.), poniedz. g. 
17.30, 19 30 „Białe wilki” (NRD 
16 1.); WARTA — g. 10, 12, 14 
„Tomcio Paluch” (USA 7 1.,), g. 
16, 18. 20.15 i poniedz, g. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 „Pułapka” (poi, 16 1.); 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 13,45 „.Teatr zwierząt” (bajka), 
g 14.45 „Słoń maruda” (ang. 11 1.), 
g. 16.45 „Zbieg z Alcatraz” (USA 
18 1.), g. 18.45 „Romantyczni” (doI. 
16 1.). poniedz. nieczynne; WILDA 
— g, 10. 12.15 „Hrabina z Hongkon­
gu” (ang. 14 1.). g. 15. 17.30. 20 „Z 
zimną krwią” (USA 18 1.); ponie­
działek g. 10, 12.30, 15.3Ó, 18. 20.15 
.Hrabina z Hongkongu” (ang 
14 1); WŁÓKNIARZ (Stęszew) — g. 
18 „Elza z afrykańskiego buszu” 
(ang. 7 1 ); WRZOS (Luboń) — g. 
15. 17 „Winnetou i król nafty” 
(jug. 14 1.). g. 19 „Sprawa sumie­
nia” (włoski 18 1.). poniedz. nie- 
crvnn<” WRZOS (Mosina) — g. 15 
„Prom” (oni. u 1.), g 17, 19.15 joo 
karabinów” (USA 16 1.); noniedz. 
nieczynne; FOTOPI.ASTIKON — 
g. 12—20 „Nowy Jork” cz. II.

Koncerty •
-__ J__  " I

NIEDZIELA
AMFITEATR (Cytadela) — g. 17 

.Gwałtu, co się dzieje”.

MUZEA I WYSTAWY
MUZEA I WYSTAWY 

ARCHEOLOGICZNE (ut. Wodna 
27) — codziennie g. 10—18, 

HISTORII m. POZNANIA (St. 
Rynek) — codziennie g 10—15. sr. 
g. 12—18, niedz. g. 10—15, sob. i dni 
przedświąteczne oraz 27 VI — nie 
czynne.

HISTORII RUCHU ROBOTNI. 
CZEGO (St. Rynek) — „Karol 
Liebknecht — Roza Luksemburg” 
— codziennie g 10—18. niedz. g. 
10—15.

INSTRUMENTÓW MUZYCZ. 
NYCH (St. Rynek 45) — codzien­
nie g. 9—15, śr. — g. 11—17. niedz. 
— g. 10—15, 27 VI nieczynne.

NARODOWE (Marcinkowskie­
go 9) — „Gnoeliny zachodnioeuro 
pejskie XVI—XVIII w. w zbio­

rach Polski” (do 31 VIII) — co­
dziennie g. 9—15. śr. g. 11—17. nie 
dzieła — g. 10—15, 27 VI nieczynne.

PRZYRODNICZE Świerczewskie­
go 10) - codziennie g. 9—16. środa 
g. 11-18.

ROLNICTWA (Szreniawa) — co­
dziennie g. 10—17, niedz. 11—15.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — codzien­
nie g. 10—15, śr. 11—17 — niedz g. 
10-15.

WIELKOPOLSKIE MUZEUM 
WOJSKOWE (St Rynek) - co­
dziennie g. 10—15, śr. 11—17, niedz. 
18—15.

MUZEUM WYZWOLENIA (Cy. 
tadela) — codziennie g. 10—18. 
niedz. 1 św g. 11—18.

MUZEUM W KORNIKU — co­
dziennie g. 9—17, sob. g 9—14.

MUZEUM W GOŁUCHOWIE — 
codziennie g. 10—16.

MUZEUM W ROGALINIE — g. 
10—16. niedz a 10—18.

W poniedziałki wszystkie muzea 
z wyjątkiem Historii m. Poznania 
sa nieczynne. „

Galeria Od Nowa (Wielka l) — 
Wystawa studenckiej grupy Od 
Newa — g 18—21 30

WOIT (St Rvnek 77) — „Czv 
znasz Wielknootske" « II w foto, 
gramach J Karmią g 8—20 niedz. 
godz 10-14 (do 30 VI)

Dom Kultury Drukarza — „Kraj 

ludzie w oczach drukarza” g. 17 
do 22 'poniedz nieczynne).

BWA — Arsenał (St. Rynek) — 
„FO1O-EXPO 69” - II Międzyna­
rodowy Salon Fotografii Arty­
stycznej — g 10—18. niedz. g. 10—17 
(do 11. VII) oraz Wystawa 
Malarstwa Eugeniusza Gabryel- 
skiego — g. 10—18. niedz. g 10—17, 
poniedz. nieczynna (do 11 VII).

PTF (Paderewskiego 7) — „Sa­
lon Wiosenny PTF „Dziewczy­
ny”. g. 10—19, niedz. i św. 10—15 
(do 30. VI.)

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
Wystawa ekslibrisu — Zbigniew 
Kala — g. 10—26 niedz. g 12—18.

TMMP (Stary Rynek 10) — Po­
konkursowa wystawa „Konkursu 
na pamiątkę m. Poznania i woje­
wództwa poznańskiego” g. 10—18 
(do 30 vD

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
Wystawa malarstwa i rzeźby Wal­
demara Nowakowskiego — g. 10— 
20, niedz. — g. 12—18.

DYŻURY
NIEDZIELA

Interna, chirurgia ogólna, laryn­
gologia — Szpital Miejski im. Ra- 
szei, ul. Mickiewicza 2 tel. 472-51.

Okulistyka, neurologia — Szpital 
Miejski im. Strusia, ul. Walki Mło­
dych 7 tel. 511-11.

PONIEDZIAŁEK
Interna, chirurgia ogólna, okuli­

styka, neurologia — Szpital Miej­
ski im. Strusia, ul. Walki Mło­
dych 7 tel. 511-11.

Laryngologia — Szpital Klinicz­
ny im. Święcickiego, ul. Przyby­
szewskiego 49, tel. 67-12-31.

NIEDZIELA I PONIEDZIAŁEK
Psychiatria — Klinika Psychia­

tryczna. ul. Szpitalna 29/33, tel. 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł 
monskiego 2») wypadki uliczne, 
tel. 99: nagle zachorowania w do­
mu. tel 666-66: dla Poznania po­
rady lekarskie. teL 637-35: ood- 
stacie: ul. Kórnicka 6. Bukowa 8 
I Ugory 16 — cała dobę: dla pow. 
poznańskiego 'ul. Kościuszki 103). 
tel. 566-66 Podstacje w Luboniu, 
tel. 09; w Swaizędzu, tel. 299 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria: internistyczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne całą 
dobę- pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20). 15—23 niedz. 1 świę­
ta g. 8—23: stomatologiczne (ul. 
Chełmońskiego 2«> — czynne od 
18—7, w niedziele i święta — całą 
dobę: chirurgiczne I — ul. Kórnic 
ka 8. tel 707-19 — cała dobę; chi­
rurgiczne II — ul. Kasprzaka 16, 
tel. 623-55 — cała dobę: Labora­
torium szybkich analiz (Chełmoń­
skiego 20) — g 1—23

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23 niedz i swit-ta g 13— 
23' Grunwald 'Kasprzaka 16, tel. 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31. 
tel. 420-37): Stare Miasto (Garba- 
ry 63. tel. 543-95); Nowe Miasto 
(Kórnicka 8 tel 710-81); Wilda 
(Dzierżyńskiego 149 tel. 318-65) 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR. tel. 
666-66

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżurule lekarz psychiatra lub 
osvcholop (czvnnv cała dobę). Nr 
522-51 ooradv orawne w zakresie 
spraw rodzinnych alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych

Miejska Lecznica dla Zwierząt: 
ul Grunwaldzka 243. tel 67-24-14 
od 8—21 w nocy nagłe wypadki.

Porady nrzeci walkohotowe tel 
539-18 drżury Informacyjne w dni 
powszednie — g 8—19.

Apteki; a| Marcinkowskiego 11. 
Główna 69. Kórnicka 24 (dyżur 
nocny).

NIEDZIELA — PROGRAM I Fa­
la 1322 m: 9.05 Fala 71; 9.15 Maga­
zyn Wojskowy; 10 Dla dzieci mlod. 
„Zatopione miasto” — słuch.; 10.20 
Radioniedziela informuje, zapra­
sza; 10.30 Radiowa piosenka mie­
siąca; 11 Rozgłośnia Harcerska; 
11.40 Anegdoty i fakty — magazyn 
historyczny; 12.15 Wesoły autobus; 
13.15 Po IX Krajowym Fest. Pio­
senki Polskiej w Opolu; 13.45 Kunc. 
Chóru Dziecięcego Rozgł. Wrocław 
sklej; 14 Kompozytor tygodnia — 
R. Schumann; 14.30 W Jezioranach; 
15 Konc. życzeń; 16.05 Tygodniowy 
przegląd wydarzeń międzynar. 16.20 
Teatr PR IX Międzynarodowy Festi 
wal Przyjaźni — „Woda” słuch.; 
16.45 Polska muzyka ludowa; 17.20 
Radioniedziela; 17.40 Mel. ludowe 
w wyk. Chóru i Kapeli Ludowej 
Rozgł. Śląskiej dyr. W. Ryszewski; 
18.08 Muzyczna Panorama Rozgło­
śni; 19.15 Przy muzyce o sporcie; 
19.53 Dobranocka; 20.30 Mat^siako 
wie: 21 Mała encyklopedia wło­
skiej piosenki; 21.30 Radiokabaret 
Trzy po trzy — 257; 22.30 Muzyka 
tan.; 23.10 Konc. życzeń od słucha 
czy polonijnych dla ich rodzin w 
kraju; 0.10 Program nocny z Roz­
głośni PR w Rzeszowie.

WIADOMOŚCI: 6. 7, 8, 9. 10.05, 
12.05, 16. 20, 23. 24. 1. 2, 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m i 
UKF 69,74 MHz: 7.45 „Melodie na 
wycieczkę” — Gra Zespół Instru­
ment. M. Janicza; 8 Moskwa z 
melodią i piosenką — słuchaczom 
polskim; 8.35 Radioproblemy; 10 
Wielkopolska niedziela; 11.30 Maga 
zyn Lotniczy; 12.30 Poranek symfo 
niczny; 13.30 Podwieczorek przy 
mikrofonie; 15 Wakacyjny Teatr 
„Kamo znad Nigru” słuch.; 15.30 
Radioniedziela Radiowy Maga­
zyn Przebojów; 16.30 Konc. Chopi 
nowski — z nagrań Dinu Lipat- 
ti‘cgo; 17.05 Warszawski Tygodnik 
Dźwiękowy; 17.30 Rewia piosenek; 
18 Teatr PR — Studio Współczes­
ne „Zapałka bez łebka” słuch.; 
18.45 Muz. rozrywk.; 19.15 Plebiscyt 
Grającej Szafy; 19.45 Bałtycka wa­
chta; 20 Magazyn literacko-muzycz 
ny „Róża wiatrów”; 21.30 „Co tań 
czy Bukareszt”; 22.05 Ogólnopol. i 
poznańskie wiadom. sport.; 22.35 
,,Niedzielne spotkania z muzyką”; 
23.44 Chwila jazzu.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 12.05. 17, 19, 22, 23.50.

PROGRAM III — UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41, 
49 m: 8.15 Studium warchoła; 8.35 
Niedzielne rytmy; 9 „Podróże z 
moją ciotką” — ode. 3; 9.10 Grają­
ce listy; 9.35 Przełom wieku; 10 
Ilustrowany Tyg. Rozrywk.; 11.25 
F. Schubert — V Symf. B-dur; 
12.05 „Homo Fiihrer“ — słuch.; 12.35 
Między „Bobino” a „Olimpią”; 13 
Walter and Connie — rozmówki an 
giclskie; 14.05 Przeboje na start!; 
14.20 Peryskop — przegląd wyda­
rzeń tygodnia; 14.45 Najnowsza pły 
ta McCartney’a; 15.10 Pierwsze o- 
broty — muzyczne premiery; 15.30 
Krzyżówka radiowa; 15.50 Zwierze­
nia prezentera; 16.15 Sylwetka pio 
senkarza — John Elton; 16.40 „Wy­
jedz ze mną nód morze” — aud. 
poetycka; 17 Perpetuum mobile — 
magazyn; 17.30 „Podróżeyr moją 
ciotką” — ode. 4; 17.40 sHarowar- 
szawskie wspomnienia w/pipsence; 
18 Lektury, lektury...; /18.15 Polo­
nia śpiewa: 18.35 Mój magnetofon; 
19 „Pasażer” — słuch.; 19.30 Mini- 
max — czyli minimum słów, ma­
ksimum muzyki: 20 Opowieści spod 
żagla; 20.10 Wielkie recitale— Wła 
dimir Sofronickł w 100 rocznicę 
śmierci Chopina; 21.05 Mag. lingwi. 

styczny M. Bajer; 21.35 Mel. z auto 
grafem S. Mikulskiego; 21.50 Opera 
— G. Donizettiego „Don Pasąuale”- 
22.08 Śpiewa Jean Ferrat; 22.20 Kie 
lecezyzna sercu bliska — między 
Wisłą a Pilicą; 22.35 Poprzez histo­
rię z piosenką; 23 Niezapomniane 
recytacje — I. Gogolewski; 23.05 
Muzyka nocą; 23.50 Śpiewa Donie- 
nico Modugno.

WIADOMOŚCI: 6, 7.30, 8.30, 12.30, 
14, 18.30. 22.

PONIEDZIAŁEK — PROGRAM I: 
Fala 1322 m: 8.05 Pięć minut o gos 
podarce; 8.10 Mozaika muzyczna; 
8.39 Gra Reprezentacyjna Ork. Slą 
skiego Okręgu Wojskowego; 9 Z 
polskiej muz. baletowej; 9.22 Z re­
pertuaru mistrzów piosenki; 10.05 
„Opowieści mojej żony” — fragrn. 
Książki; 10.25 Muz. klasyczna; 11 
Dla absolwentów szkół średnich — 
„Widzenie świata” esej Z. Kałużyń 
skiego; 11.30 Dedykujemy II zmia­
nie; 11.45 Porady praktyczne dla 
kobiet; 12.25 Rytmy i melodie dla 
wszystkich; 13 Z życia ZSRR; 13.20 
Z cyklu: „Wieś tańczy i śpiewa”; 
13.40 Więcej, lepiej, taniej; 14 Re­
portaż literacki Krystyny Melion 
pt. „Konwalie dla Sabiny”; 14.29 U- 
twory kompozytorów hiszpańskich; 
14.30 Co się wam w tej audycji naj 
bardziej podoba; 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chłopców. Radioferie 
wśród przyjaciół; 16.05 Alfa i Ome­
ga — magazyn popularno-nauko­
wy; 16.30 Popołudnie z młodością; 
18.05 Klub Grającego Krążka; 18.50 
Muz. i Aktualn.; 19.15 Z lady księ 
garskiej; 19.30 Magazyn muzyczny 
A. Stankiewicza; 20.30 Muzyczne 
pocztówki z południa przesyłają 
czechosłowackie orkiestry i zespoły 
oraz soliści; 21 Naukowcy rolnikom; 
21.30 Zespól Dziewiątka — Balsam; 
22 Konc. życzeń miłośników muzy­
ki poważnej; 22.40 Gra Pozn. 15-tka 
Radiowa; 23.10 Korespondencja z za 
granicy; 23.15 Z przebojem przez 
świat; 23.40 Z muzyki dawnej; 0.10 
Program nocny z Lublina.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8 10, 12.05, 
15, 16, 18, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM H — Fala 407 m, 
UKF 69,74 MHz: 8.35 Problem}' i 
dyskusje; 8.45 Przeboje i orkiestra 
Nelsona Riedle‘a; 9 Skaldowie — 
na start; 9.10 Uniwersytet Radio­
wy UIRZ. Wykład pt. „Las Fonta- 
inblcau”; 9.35 Kobiece ABC; 10.05 
Pieśni i rytmy krajów afrykańs­
kich; 10.20 W Jezioranach; 10.55 
Kompozytor tygodnia — R. Schu­
mann; 13 Czas dobrych gospoda­
rzy; 13.15 W' rytmie mazura; 13.25 
Magazyn dla kobiet; 13.40 „Prom” 
fragm. pow.; 14.05 Gra Ork. Stocz­
ni Gdańskiej; 14.25 Audycja folklo 
rystyczna z materiałów PAN; 14.45 
Antykwariat z kurantem — „Pol­
skie ciągotki niemieckiego filozo­
fa”; 15 Konc/ muz. operowej; 15.30 
Poici — piosenki; 17.15 Poniedziel 
ne .•emanenty sport. E. Pacholskie 
go; 17.25 Pozn. Koncert Życzeń; 
17.55 Radioekspres; 18.05 Śpiewa
Chór ęhlop. i Męski p/d S. Stuli­
grosza; 18,20 Sonda — dźw. przegl. 
spoi.-ekonom.; 19.15 Język rosyjski; 
19.30 Wieczór literacko-muzyczny; 
19.31 Teatr PR „Strachy” — słuch.; 
20.11 Konc! z nagrań /Wielkiej Ork. 
Symf. PR i TV pod. dyr. Z. Szo­
staka; 21.56 Serenady; 22.40 Nowi­
ny i nowinki muzyczne; 22.55 Gra 
Katowicki Zespól Tan. „Metrum”; 
23.15 Nowa muzyka — współczes­
na faktura wokalna:

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30, 7.30, 8.30, 
9.30, l?.05, 14, 16. 19. 22.123.50.

PROGRAM II) UKF 66,62 MHz o- 
raz fale krótkie pasma 20, 31. 41, 49 
m; 8.05 Con moto ma cantabile — w 
piosence; 8.35 Muzyczna poczta 
UKF; 9 „Podróże z moja ciotką" 
— pow.; 9.10 P. Czajkowski. Waria 
cje Roccoco op. 33 na wiolonczelę 

i orkiestrę; 9.30 Nasz rok 71; 9.45 
Mikser, czyli magazyn muzyczny; 
10.15 Spod wędrujących wydm — 
rep.; 10.25 Wszystko dla pań; 11.45 
„Klimaty" — pow. 12.25 Konc. muz. 
uniwersalnej; 13 Na zielonogórskiej 
antenie; 15 Byłem prezydentem 
miasta — gawęda; 15.10 Muzyczna 
„Bonanza"; 15.35 — Trudny świat; 
15.50 Małe monografie -— Glenn Mil 
ler; 16.15 Wszystkie sonaty Skria­
bina — I Sonata f-moll — op. 6 
wyk. Aleksiej Liubimow; 16.45 
Nasz rok 71; 17.05 Quodlibet, czyli 
co kto lubi; 17.30 „Podróże z mo­
ją ciotką" — pow.; 17.40 Nie tylko 
melodia; 18 Z czego się śmiejecie?: 
18.35 Mój magnetofon; 19 Powieść 
w wyd. dźw. — „General Jego Kró 
lewskiej Mości”. 19.30 Zapraszamy 
na Tahiti... w piosence; 19.45 Poli­
tyka dla wszystkich; 20 Z prywat­
nej płytoteki; 20.20 Tydzień na 
UKF-ie; 20.35 Płyty nasze 1 na­
szych przyjaciół; 21 Nie czytaliś­
cie — to posłuchajcie; 21.20 Muzy­
ka z jednej płyty — Zespół „The 
Traffic”; 21.45 Opera Belliniegn 
„Purytanie"; 22.08 Śpiewa Stawa
Przybylska: 22.15 Trzy kwadranse 
jazzu; 23 Niezapomniane recytacje 
— S. Żeleński: 23.05 Muzyka nocą; 
23.50 Śpiewa Farida.

WIADOMOŚCI: 5, 6 30. 7.30, 8.30, 
10.30, 12.05, 15.30, 17. 18.30, 22.

TELEWIZJA
NIEDZIELA — PROGRAM p 

8.40 — „Przypominamy, radzi­
my”; 9 — „Piętnastoletni kapi­
tan” — fab. film radź.; 10.15 “ 
,,Przyjaciele błękitnego domku” 
program TV Rum.; 10.45 — „Świę­
to młodej wsi” — „Kruszewica 
70”; 11.05—11.15 — „Radar”; 12.50 
— Dziennik; 13.10 — Z cyklu „Por 
trety” — Robert, Louis, Steven- 
sons — film TV ang.; 13.40 — 
„Przemiany”; 14.10 — „Klub sze­
ściu kontynentów” — „Niedorę- 
czone listy”; 14.50 — PKF; 15 — 
„Polska leży nad Bałtykiem” “ 
teleturniej; 16 — „Piosenka dla 
Ciebie”; 17 — Sprawozd. z fina­
łowego meczu piłki nożnej o Pu­
char Polski Górnik (Zabrze) — 
Zagłębie (Sosnowiec): 18.45 — „P° 
zdrów ode mnie morze” — próg., 
rozrywkowy: 19.20 — Dobranoc . • 
Dziennik; 20.05 — Melodie Wielkie 
go Ekranu — Piosenki meksykan 
skie; 21.05 — „Kanciarz z Missi­
sipi” — fab. film USA; 22.40 — Ma 
gazyn aportowy.

PROGRAM II: 16.45 — ,-Majów­
ka z cyklu: „Kraków mało zna­
ny; 17.15 — „Zagadkowa noc w 
parku Paolino” — fab. film włos 
ki (16 1.); 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik; 20.05 — „Scena M^no- 
fcram” — Jerzy Z. Kędzierski — 
„Dwaj Panowie w Pubie”. Wyko 
nawca — K. Rudzki: 20.35 — Klub 
Dobrej Książki; 20.55 — Karawa­
na — program muzyczno-poetyc- 
ki; 21.40 — Refleksje na dobranoc 
z serii: ,,Przygody Otka”, Napo­
leon pod piramidami.

PONIEDZIAŁEK — PROGRAM I:
16.30 — Dziennik; 16.40 — Dla 

dzieci — ..Pod żaelami Zawiszy”: 
17.30 — Magazyn Postępu Technicz 
nogo: 18 — Sprawozdanie z fina­
łów lekkoatletycznych Mts+rmstw 
Polski; 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik: 20.05 — Teatr TV — Stefan 
Żeromski — „Ludzie bezdomni” 
Adaptacja i reżyseria I idia Zam­
kowy W'knnawcv — aktorzy scen 
katowickich; 21.35 „Balet” — nim 
polski: 22.20 — Dziennik.

PROGRAM II — nieczynnym

Pucha.ru

